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Minaso owej. == Redśkcya 
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ych iistów nie uwzglednia. 


- "Gazeta Warszawska“, główny organ en- 
„ ogłasza firmę i adres organizacyi fa- 
Ystówy polskich: nazywa się to sprzysięże” 
mą »Legią obrony konstytucyi', a zarząd 
z £ledzibę w Warszawie przy ul. Miodo- 
wej 14. 
qe drukowana w wymienionej gazecie 0- 
Wa bej orgamizacyi faszystów, zawiera 
€P następujący: 
-»Rządzić Polską mogą tylko Polacy. 
Naród polski nie pozwoli, aby krwią zdo- 
dyta niepodległość odebrano mu chył- 


kiem przez rządy obcych nia polskiej 
_ temi“, . 
K Zatem, kto nie należy do ósemki, — ten 


lest Polakiem!!! Piłsudski, który krwią 


dj 
Wywał niepodległość Polski, — jest „ob- 
Um 


ty opiewa bezczelne hasło endeckie, w 
tom którego endecy chcą wywołać wojnę 
wą! 

aj bięści chcą podeptać prawo, roko- 
ją a zgwałcić konstytucyę — i to ośmiela- 
tuyi nazywać oszukańczo „obroną komety- 
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Konstytucya państwa ma i mieć może tyl- 
ko iednego obrońcę: rząd, kontrolowany 
przez Sejm i Senat. Kazdy inny „obrońca“ 
jest samozwańcem 1 niszczycielem konsty- 
tucyi, który powinien się znaleźć v krymi- 
nale, 

Jeżeli zamyka się do więzienia komuni- 
stów za knowania przeciw państwu, to tem 
bardziej należy zamknąć do kryrmiuałn a- 
ranżerów zbrojnego rokoszu. 

W interesie autorytetu państwa powinien 
rząd bezzwłocznie wystąpić przeciw roko- 
szanom z całą surowością prawa- 

Powinien to uczynić zarazem dla zapobie- 
żenia wojnie domowej, Bo jeżeli dopvści do 
tego, że banda faszystów wzorem Mussoli- 
nicgo pokusi się o zagarnięcie rządów w 
swoje rece przemocą, — to polski lu! rabo- 
tniczy £ włościański chwyci również za broń, 
aby odeprzeć ten zamach bkandycki na pra- 
wo i państwo. wę: 

Jeżeli rząd okaże bezradność i bezziłę, to 
lud będzie zmuszony sam uporać się z gwał- 


© DS cicielami. 
Utrzymanie zakazu wywozu zboża 


AMsząwą, (PAT) Wobec pogłosek o zmianie 
ozowej polityki rządu nadzwyczajny komi- 

walki z drożyzną komunikuje, że wywóz 
Chiebowych, mąki itd, w dalszym ciągu nie 


Pose; tow. Diamand o 


Mikut ñ. (AW). „Arbeiter Zeitung“ zamieszcza 
dorg posła tow. dra Diamanda o wynikach wy- 
izy jp MOWYCH w Polsce. Dr Diamand pisze 
cx, nemi: Blok mniejszości narodowych, któ- 
 Alespo dź mniejszości n y 


iani ; nE A 
nig tracił anie uzyskał 50 mandatów, najwidocz 
tes 
R CHO bloku z lewicą było rzeczą naturalną, 
Łqę 
n 
A Prawdopodobnie żądania narodowej auto- 
Pai Się SĘ 
zaznączą. Prawica mogłaby wspólnie z 


"Gal tem zwycięstwie poprzednią wspól- 
ie mpanii wyborczej. Zasadnicze współdzia- 
Dr Ac : A ER 
ktycznię nie da się przeprowadzić, Mniej- 
z rodowe,  przedewszystkiem zaś Żydzi, 
a zne Którychby lewica przyjąć nie mogła. Spo- 
Niej se SCiwieństwa prawdopodobnie jeszcze 
lgt 
M Ą R. BĘZA 
kae cami tylko z wielkimi trudnościami uzy- 


jest dozwolony i że przed wiosną roku przyszłe- 
go rewizya tegoż zakazu nie będzie rozpatrywa- 


ną. 


wyborach sejmowych 


część Piastowców się odłączy, to też większość 
nie da się utworzyć. Tak zwana lewica z mniej- 
szościami narodowemi tworzy większość 260 gło- 
sów, która jednak może się rozbić o pierwsze 
trudności. Prawdopodobnie nie pozostanie inne 
wyjście jak utworzenie rządu pozaparlamentarne- 
go, o ile możności niepartyjnego. PPS wchodzi do 
izby wzmocniona. Próby utworzenia niezawisłej 
PPS zupełnie się nie powiodły. PPS zatrzyma 
swoją dotychczasową taktykę, będzie dalej broni- 
ła demokratycznego ustroju w Polsce, popierała 
odbudowę gospodarczą,  przedewszystkiem zaś 
będzie się starała o urzeczywistnienie społecznych 
żądań robotników, nie troszcząc się o protesty 
swych przeciwników. 


Rjekszość, Jest prawdopodobnem, że pewna 
17 zz 0 ÓW Uwa jg Adakiikam | + sza 1 KA KEK 


„mx.  Nominacye 
at AG Naczelnik państwa podpisał nomi- 
t az 


r lmierza Maxa na dyrektora depar- 
kott Su min, spraw zagranicznych, inż. Hen- 
Olę : Chanka : 
tępa I dra Sta na dyrektora departamentu w min. 
2 dyrekio, Sława Zakrzewskiego na general- 
Ta monopolu tytoniowego. 


yiWaży Rady ministrów 


AT) Rada ministrów na posiedze- 
Wewnęt m. uchwaliła wniosek ministra 
i Tznych o rozszerzenie granic mia- 


sta Kłobucka, wniosek ministra spraw wewnę- 
trznych w sprawie zezwolenia gminie m. Lwowa 
na zaciągnięcie pożyczki, wniosek ministra skarbu 
o dodatkowy kredyt na utrzymanie etatów dla 
reemigrantów z Niemiec, projekt ustawy w przed- 
miocie udzielenia gwarancyi skarbu państwa na 
pożyczki dla reemigrujących z Niemiec, drobnych 
rzemieślników i przemysłowców, projekt dodat- 
ku do noweli o spółdzielniach, wniosek ministra 
skarbu w spawie ujednostainienia opodatkowania 
kwasu octowego, projekt ustawy w przedmiocie 
zmiany niemieckiej ustawy tyszącej zarządów 
lasów gminnych i zakładów publicznych na 
Śląsku. 


Nowy rząd niemiecki 

* Berlin (AW.) Kanclerz Cuno złożył wczoraj wi- 
zytę prezydentowi parlamentu Loeba. Popołudniu 
odbyło się posiedzenie gabinetu, na którem usta- 
lono programowe oświadczenie, które Cuno złeży 
w Reichstagu. Jutro przedłoży Cuno przewodni- 
czącemu stronnictw to oświadczenie. Przypusz- 
czają, że kanclerz kontynuować będzie ;rosprdar- 
czy program gabinetu dra Wirtha. Wynika to z 
mowy, jaką wygłosił wczoraj na radzie gabinetu, 
gdzie oświadczył, że ma zamiar prowadzić tę 
politykę, którą prowadził dr Wirth. Czy niemiec- 
kie stronnictwo ludowe istotnie przedłoży wniosek 
votum zaufania dla gabinetu, nie jest rzeczą pe- 
wną. Natomiast twierdzą z pewnością, że ko- 
muniści wniosą votum nieufności. Socyaliści od- 
dadzą prawdopodbnie białe kartki. 


LI 
Francya o nowym rządzie 
niemieckim 

Paryż (AW.) Przebieg kryzysu urzędowego w 
Niemczech wzmocnił jeszcze w Paryżu wrażenie, 
że przy obecnym układzie sił partyjnych w Niem- 
czech, nie jest możliwa pozytywna polityka re- 
paracyjna. Powszechnie uważa się tu, że obecny 
mieszczański gabinet, zwalczany przez secyali- 
stów, będzie również niezdolny do pracy, jak je- 
go poprzednik rząd dra Wirtha, wobec którego 
był w opożycyi cały wielki przemysł niemiecki. 
„Actien Francaise“ wyraża przekonanie. że zruj- 
nowane Niemcy, nie mogące uiszczać spłat rcpa- 
racyjnych, są lepsze dla Francyi niż Niemcy 
wznowione. Berliński sprawozdawca „Journal“ 
twierdzi, że obecny kanclerz Cuno nie będzie 
mógł rządzić bez socyalistów. 


Zaburzenia w Niemczech 


Nauen (PAT) Zaburzenia w Brumswiku trwają 
nadał. Przedstawiciele związków zawodowycn 
wraz z przedstawicielami partyi socyalistycznych 
przedstawili rządowi żądania tyczące się aprowt- 
zacyi. Jednocześnie żądają oni natychmiastowego 
zwołania sejmu krajowego. 


— 


Wybory w niemieckim 6, Śląsku 


Opole. (PAT) Według wyniku urzędowego wy- 
bory w niemieckiej części Górnego Śląska dały 
wynik następujący Do sejmu pruskiego centrum 
6 mandatów, niemiecka nacyonalistyczna partya 
ludowa 2 mandaty, socyaliści 2 mandaty, Polacy 
2 mandaty, niemiecka partya ludowa 1 mandat, de- 
mokraci i mandat, komuniści 1 mandat. Wybory 
do seimiku prowiuncyonałnego przedstawiają się 
następująco centrum 27 mandatów, socyaliści 8 
mandatów, niemiecko-nacyonalistyczna partya lu- 
dowa 4 mandaty, komuniści 4 mandaty, niemiecko- 
socyalna partya 2 mandaty, partya demokratycz- 
na 1 mandat. 


—_ —> 


Tow. Albert Thomas 
na Górnym Siąsku 


Katowice (PAT) Bawił tu prezydent międzyna- 
rodowego biura pracy przy Lidze narodów Al- 
bert Thomas, którego przyjmowali przedstawi- 
ciele państwa polskiego i niemieckiego, oraz pre- 
zydent Calonder, generalny konsul francnski oraz 
władze miejscowe. Thomas konferował z wła- 
dzami, z przedstawicielami pracodawców oraz _z 
crgamzacyami robotników w obu częściach Gór- 
nego Śląska. Dnia 23 bm. o godzinie 4 popołudniu 
p. Thomas żegnany przez władze miejscowe Wy- 
jechał do Wiednia, skąd uda się wprost do Ge- 
newy. Z początkiem stycznia r. 1923 udaje się 
Thomas do Stanów Ziednoczonych i Kanady. 


p 8 s 
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500 marek za litr mleka, 6000 marek za 
kilogram masla, 450 marek za kila chleba -— 
do tych cen doszliśmy w listopadzie, kikdy 
— wiemy tu z pewnych źródeł — u rolników 
leży trzy czwarte zboza jeszcze niewytnłóco- 
nego, a bydło ciągle jeszcze żywi się zieloną 
paszą. Takle ceny, które jeszcze w sierpniu 
wydawały się nieprawdopcdobne. istnieją 
faktycznie i to zupełnie bez pewności, czy za 
dzień. dwa znowu o kilkadziesiąt procent 
nie pójdą w gurę. O cenach innych artyku: 
łów: ubrań, bielizny, obuwia, towarów kulo- 
nialnych niema co mówić; co do nich pa- 
nuje taka dowolność. że między jednym a 
drugim sklepem, — zależnie od wielkości 
okien wystawowych, — zachodzą stupro- 
centowe różnice. 

A mimo to producenci rolni jeszcze się 
skarży, jeszcze szukają dróg, któremi po- 
prowadziliby ceny na jeszcze wyższy po- 
ziom. Ceny polskie są dla nich niewystar- 
czające; im chodzą po głowie ceny świato- 
we, t. j. doprowadzenie u nas cen do stosun- 
ku 16.000 marek za dolara, Wtedy dopiero; 
— powiada'ą pp. producenci, — będzie mio- 
żna myśleć o jakiom takiem zaopatrzeniu 
rynku wewnętrznego, gdy większa część 
produkcyi zostanie wywieziona, reszta zaś 
zostanie w kraju. sprzedana po cenie prze- 
liczonej na kurs dolara. 

Producenci rolni weale nie kryją tych 
swoich zamiarów. Przeciwnie — w swojej 
prasie, tej samej, która działała w czadie 
wyberów dla chjeny, wyrażnie piszą, że ce- 
ny muszą osiągnąć wysokość rynku świato- 
wego i że muszą otrzymać pozwolenie na 
wywóz. Co rząd o tej materyi myśli, n.e wie- 
my. Rząd wprawdzie niedawno ogłosił, że 
pozwolenia na wywóz środków żywności 
absolutnie nie udzieli, ale wiemy z doświad- 
czenia, jak takie zapewnienia są wykony” 
wana. Zresztą obecny rząd może dotrzyma 
gwego zapewnienia, ale czy będzie ono obo- 
wiązujące dla przyszłego rządu. szczególnie 
dla takiego, który będzie zależny od prawi- 
cy i rej w niej wiodących obszarników ? 

Nie od dziś wiadomo, że apetyt rolników, 
kupców i pośredników na obce waluty jest 
ogromny. Im więcej marck rząd produkuje, 
tem mniej znajdują one amatorów, którzy 
wolą mieć jednego dolara, niż całą kupę ma- 
rek. A najlepszą drogą dojścia do tych upra- 
gnionych obcych walut jest wywóz wszyst- 
kiego, co się wywieść da, począwszy od zbo- 
ża, a skończywszy na jajach. Szlachta pol- 
ska. jako że silnie przywiązaną jest „do tra- 
dycyi. pamięta, jak to jej przodkowie spia- 
wiali pszenicę do Gdaúska; dziś ten proce- 
der jest wielce ułatwiony, gdyż koleją prę- 
dzej się wozi, niż okrętem wiślanym i kole- 
ją dalej zajedzie, niż do Gdańska. Jeżeli rol- 
nicy mogą — za pożyczone od państwa pie- 
niądze — przywozić z Anglii nawozy sztu- 
czne, dlaczego nie mogliby tam wywozić 
swych produktów? A funt szterlingów to 
przecież całkiem inny pieniądz, niż naszą 
marka! 

Rolnicy nie zapominają też i o domoro- 
słych konsumentach, a jakże. Chcą kontyn- 
gentowo przydzielić im porcye, mimo, że 
słowo „kontyngent“ jest wśród rolników tak 
niepopularne. Na konsumcyę krajową coś 
niecoś, byle nie dać ludności zginąć z głodu, 
się zostawi, a reszta — jazda za granicę. Bo 
tego przecież wymaga interes kraju, które- 
go bilans handlowy jest w wysokim stopniu 
suchotniczy. My, Bogu dziękować, mamy 
coś na wywóz: mamy naftę (a u nas litr już 
kosztuje 600 marek), mamy drzewo (a u nas 
szkoły nie są zaopatrzone w opał na zimę), 
mamy zboże, bo cena 450 marek za kilo chle- 
ba jest jeszcze zbyt niską w porównaniu np. 
z ceną wiedeńską. 

I czego ieszcze zachciewa się pp. rolnikom. 
Nie chcą zaś, aby rząd — jeżeli już wolność 
wywozu zostanie osiągnięta, — zajmował się 
organizacyą wywożu, lecz chcą, aby ich or- 
ganizacye tem się zajęły. Rzecz zrozumiały: 
jeżeli rząd będzie wywoził, to ohde waluty 
wpłyną do skarbu państwa. a jeżeli organi- 
zacye rolnicze będą wywozić, to obce walu- 
ty znikną w kasuch obszuruików i cel będzie 
osiągnięty, — marka polska stanie się esz- 
Ge więcoj dBezwurtościową, niż już jest obe- 
cnie. 

Wywóz a wywóz — to dwie różne rzeczy. 
Jeżeii kę wywozi wyroby przemysłowe, ma 
to pewna racyę. ho fabrykant musi mieć 


NAPRZÓD” 


obce waluty na zakupno bawełny, wełny, 
maszyn i t. d. A pocóż rolnikom są potrzeb 
ne obce waluty? Przecież — jak wspomnie- 
liśmy — na sprowadzenie nawozów sztucz: 
nych rząd „pożyczył“ im funty angielskie, 
nie potrzebujaąc więc kupować ich na giel- 
dzie ani dawać zboża na zamianę! Cóż to 
bowiem za porzadki! Pierwszy raz, odkąd 
mamy wolną Polskę. moglibyśmy przeżyć o 
własnym chlebie. bez uciekania się áo że- 
bractwa w Ameryce czy gdzie'ndziej. a to 
ódrazu chcą z nas zrobić eksnorterów j wy” 
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wozić akurat to, czego do zbytku nie mami. 
a co dziś stanowi największe bogactwo k ę 
ju. bo pewność wyżywienia ludzi. | 

Sprawa iest poważna i leży głównie w I$. 
kach rządu. Nie wymagamy od obszaf 
ków. aby wyrośli ponad swó* poziom. ię 
dla dobra publicznego obniżvli trochę swol” 
egoistyczne zanędy. Natomiast mamy kę” 
wo domagać się od rządu. aby staraniem 
swem objął całość, a nie zachcianki czy r” 
wet potrzeby garści ludzi. Rząd ma WYW. 
i przewóz: ma możność zanisania s'e án 
w pamięci milionów ludzi i ma możność pe 


| 
zostawić po sobie smutną pamiçé rzady, 


który przyłożył rękę do wygłodzenia | 
ności. if 
a o 


„Próba“ zniesienia 8-godz.nnego' 


CZASU 


W numerze z 23 hm, ogłosiliśmy następującą 
wiadciność z Warszawy: 

„Z dniem 17 l stopada weszło w życie roz- 
porządzenie Rady ministrów w Sprawie 
przedłużenia czasu pracy w warsz'ałach 
polskich kolei państwowych, Zezwolch na 
przedłużenie czasu pracy do trzech godzin 
na dobę ponad normę udzielać będzie mini- 
steryum kolei dyrekcyom kolejowym. w 
rtórych okaże się tego konieczność ze wzglę- 
du na pogorszenie się taboru kolejowego," 


Cytowan. rozporządzenie zamieszczone jest w 
Dzienniku ustaw palistwa Nr. 98 z 17 listopada 
pczycya 893; podpsane jest przez prezydenta 
minissów p. Nowaka oraz ministrów kolei Ma- 
ryrowskiego i pracy Darowskiego. Z czterech 
paragrafów tego rozporządzenią esencyonalnym 
jest $ 1, który opiewa: 

„Zezwalą Się na przedłużenie czasu pracy 
pracowników zatrudnionych w wa sztatach 
polskich kole; państwowych przy naprawie 
taboru do trzech godzin na dobę ponad nor- 
my wskazane w art. I ustawy o czasie pracy 
w przemyśle i handlu (Dz. U. R, P. 1920 Nr. 
2 poz. 7). 


W § 4. powiedziane jest, że rozporządzenie 
powyższe wchodzi w życie z dniem ogłoszenia.i 
obowizzuje na p: zeciąg trzech m esęcy od dnia 
ogk szerfa, tj. od 17 listopada 1922 do 17 lutego 
1923 r. 

Rozporządzenie to nazwaliśmy próbą z tej ra- 
cyi, że jest ono próbą przełamania zasady 8-g0- 
dzinnego czasu pracy. zasady ustalonej ustawą 
z 18 grudnia 1919 Dz, U. R, P. r 1980 Nr. £ poz. 7 
(dekret Moraczewskiego). Narazie tobi się próbę 
z warsztatam. kolejowymi, a jak się uda, to 
przejdze się do innych działów służby kolejowej, 
aby skończyć na robkoinikach w przemyśle pry- 
wiar nym, 

Czem uzasadnia rząd to rozporządzenie? W 
$2powiada, że „zezwolenia na przedłużenie cza- 
su pracv udzielać będzie ministr kolei tym dy- 
rekcyom kolei państwowych, na których będzie 
to konicczne ze względu na pogorszenie się sta- 
nu naprawy taboru.“ Wobec tego, że tabor ko- 
lejowy jest faktycznie zdezelowany i że tabor 
ten kursuje między wszystkmi dyrekcyami, mo- 
żna przyjąć za pewne, że wszystk e dyrekcye, w 
których znajdują się warsztaty rcepnracyjne; 
skorzystają z pozwolenia ministra kolej į wkró- 
tce mielibyśmy 1l-godzinny czas pracy we wszy- 


Słowackie protesty w sejmie czeski” 


Na posiedzeniu sejmu czeskiego dnia 22 bm. 
odezwały się charakterystyczne protesty Sło- 
waków. 

Pierwszy zabrał głos poseł Jarula (notabene 
komunista słowacki) i uskarżał się na 0, ze wyż- 
sze urzędy w Słowaczyźnie są obsadzane przez 
Czechów, z których trzy czwarte nie vusiadáia 
odpowiednich kwali hacyj 1 wykształcenia. Sto- 
wacy zaś są usuwani na bok. 

Poseł Juryga (słowacka partya 'udowa) o- 
świadcza przy gramnkich oklaskach swojego stron 
mictwa, Że rewo!uzyjnc Zeremadzerła Naródd ve 
ule byłu ugrawaizne du rarstrzysawią o Słowa 
czyżmnie, góyż przez nikópo nie żóttało do tego 
upółnojmochi-n=o Fo wszystko uczyniła tylo kop- 
pania miuistra Szrebara. 

„Ja — dodaje mówca podniesionym glosem — 


„Jakiś czas — wtedy do minuty pilnowanobi: „ję; 


pracy 


stkich warsztatach, nawet nietylko napra 
gdyż trudno rozróżnić. co jes warsztatem m 
prawy a co warsztalem dla nowych robót. zat 
Tem właśnie cel choe cytowane 1ozporzęd b 
osi gnąć: we wszysik ch warsztatach znieść 
godzinny czas pracy, a gdy lo się una, e: 
potem do innych dziaian służbowych. „Ww p 
dy sprawiedliwości" nie pozwolą przecież „jet 
konduktor pracował krócej niż warsztatom ię 
wszyscy pójdą pod jeden s rychulec, Wpraw, p | 
$ 4 rozj.orządzenią mówi tylko o tizech $ | 
cach, wiemy jednak, że ograniczenie t3”. wg 
prahtyce nie jest stosowane. Co innego pó 
np. zadckretowano zmniejszenie czasu PERS 


w chwil przep sanej rozporządzenie 
moc. 

Naprawa taboru — to pozór. kłóry mA 
wiedliwić zamach na podsrawowe prawo 
robotniczej Dlaczego nie zachodziła ta K jeja | 
ność wtedy. kiedy tabor kolejowy byl mn a 
i więcej używany np. w r. 1920, kiedy WSE gr 
było w ruchu dla celów wojennych i 8P% gł 
cyjnych? Dlaczego ministerstwo kolei sk | 

ten e 
| 


u 4 | 


trzy miesiące zimowe wybrało sobie na ki 
peryment i dlaczego wbrew ustawie i PAR 
nie porczum alo się przed wydaniem roz cy 
dzenia z przeds awicielstwami kołejarzy- * aa 
w takich sprawach przysługuje głos? CY mt 
roż: być „próba siły”, podjęta przez rzad pe 
rywający. przez rząd. którego jutro jest ne | 
ne, na kilka dni przed zcebraniem Sie * „gd | 
A meże rząd w ten sposób chciał prawicy “i 
motvstrować swą „Sna rękę*? „oł j 

Sprawa ta, która obchodzi całą klasę e i 
czą w Polsce, wywo'a niezawodnie echo no" 
dnem z pierwszych posiedzeń SJmu. Po zt? 
nasi nievętpliwie poruszą tę sprawę j 


WA | 
gólności zapytają p. ministra pracy topie sk 
łecznej jakim sposobem jego podpis zna A 
pod jego rozporządzeniem, które 
stwem z poruczonej jego działalności © . 
łecznej.  Zapytają też ministra kolei Maro 
skiego, czy po kilku inies'ącach spokol” gwa 
rzędowania chce sobie przyswoić manie pi 
go poprzednika. które skończyły Si£ f | 
— wylotem z fotelu. jęci Yy 
Kolejarze. w pier wszym rzędz'e dotkn'f Na y 
sztatowcy niewąpliwie znajdą odpowie pęd”. 
prowokacyę. A cała klasa robo NIEZ ył sta” 
czujnie śledzić przebieg tej sprawy» g z 
ka idzie także o ich dolę, 


plc? 
szedłem ż własnej woll do Te yiad CA | 
Zgromadzenia narodowego w Prze”. da gb 


że Słowacy dobrowalnie przyłączają pr a 
chów, ale zatrzymuję sobie prawo rine Pg 
się każdego czasu z mimi. (Domon*t" „e > 
ski ludowców słowackich). To Jes! 
prawo, a nie żadna z”rada Stafi- 
Mówca powiada dalej: Jeżeli W 
roku nie zostaną na Słowaczyźmie 
dzone wybory gminne i powiatow”. 
słowie zmuszeni powiedzieć ludowy gol 
dnych podatków nadal państw! ni? 
Następnie przychodzi do scysył | 03 
rygą a rzadowymi Słowakani, EOY, yg Pag 
Że za panowania węgłerskiczo irawe 
gólny członek słowAczi4 parti A 
wycierpiał, niż oni WSZYSCY razem 


Nr. 2 » 
Śiwa „NAPRZÓD 


area" zn 


zapewnienie drzewa dla fabryk zapałek 


n J al już z poprzednich artykułów, zamieszczo- gat Karol Żyła, w ministerstwie przemysłu i han. 
EU" w tej sprawie, wiadomo, nieopatrzna go- dlu, żądając od p. ministra natychmiastowego 
ka miarodajnych czynników doprowadzi- zakazu wywozu osikowego drzewa za granicę i 


do tego, że polskie fabryki zapałek zatrzymu- 


i i otrzymali old! p. ministra zapewnienie, że sprawa 
sy ruch. Jedna po drugiej (najpierw spotkało to ta będzie w kilku dniach pomyślnie załatwiona, 
terz” kę „Silesia“ w Czechowicach na Śląsku, po- rozchodzi się tylko o sprawdzenie, czy nie posia- 


kol »lskrę* w Poznańskiem, obecnie przyszła 

©) na fabrykę w Mszczonowie i Błoniu) m po- 
śnie braku drzewa osilkkowego, zaś równocza- 
"ag dimzewo to „wędruje" masowo przes Gdańsk 
p Wiat i przez Piotrowice do Czechosłowacyi. 
emys} się rujnuje, państwo przez to kolosal- 
„e traci, a co dla mas jest najważniejszem, ty- 
ta w staje wobec gnozy: bezmobocia 
sę, Miedziełę 19 listopada odbyła się w War- 
tów a Prey ul, Chłodnej 10 konferencya delega. 
Psi, zyk zapałek (Silesia, Mszczonów, Błonie, 
tow i Częstochowa) w obecności sekretarza 

e Czumy, Po omówieniu akcyi podwyżkowej 
uawflamo się mad zażegnaniem  niebezpie- 
wa, grożącego robotnikom we fabrykach 


damy tego dmnzewa. Ponieważ ta ewentualność 
nie istnieje, dlatego spodziewamy Się, że w inte- 
resie państwa, przemysłu i robotników wreszcie 
zakaz ten nastąpi, w przeciwnym razie zostanie 
ze stromy robotników podjęta szeroka akcya w 
kierunku usunięcia tego mienormalnego ziawi- 
ska, W tej samej sprawie interweniował tow. po- 
set Reger dnia 19 listopada b. r. w ministerstwie 
pracy i opieki społecznej, oraz w minister wio 
kolei! żelaznych. 

Jak z powyższego widać, organizacye robotni- 
cz: spełmiły swój obowiązek, informując Społ:- 
czeństwo przez prasę, potestując ma zemomadze- 
niach fi interweniując u władz; obecue czekamy 
na spełnienie obowiązku przez władlze, 


tidal Z powodu pozbawienia kraju drzewa, Krakowska fabryka zapałek »„Znicz*  domosit 
ni GiSC28O się do wyrobu zapałek. Poszczęgól- nam. że również stanęła z powodu braku drze- 
=©gaci z oburzeniem krytykowali bankru- wa osikowego, Jeżeli się jej nawet uda zdobyć 


Sospodarkę niektórych zarządów lasów pań. 


gdzieś odpadki drzewą ostkowego drugiej sorty, 
key, ych, sprzedających drzewo spekulantom, 


„3 napół zgniłego, to wagon taki błąka się do 
w y lepiej pracą. dwóch tygodni zanim nadejdzie, a o nabyciu do- 
tow. Poniedziałek 20 Mtopada interweniowali brego drzewa niema mowy, gdyż idzie ono za- 


m i. poseł Pragier, sekretarz Czuma i deic- granicę. 


Do Szanownych Abonentów 


a „Naprzodu“ 
te ainistracya „Naprzodu“ dołącza do 
Sz ejszego numeru czeki PXO, kiórymi 
ARowni Abonenci zechcą jaknajrychiej 


Qades? aé prenumeratę na miesiąc grudzień. 
Pokłosie wyborcze 


JAKICH ŚRODKÓW UŻYWAŁ KLER 
Tarnowa piszą nam: 


czennicom. Kiedy się okazało, że wołania ich na 
nic się nie przydały, bo w dniu 5 listopada oddano 
91 głosów na 2, a tylko 29 na 12, zakonnice z zem 
sty codziennie przypominają dzieciom wybory, 
mówiąc: kiedy rodzice wasi głosowały na żydów, 
to niech wam rabina sprowadzą na naukę religii. 
I tak się dzieje od 5 listopada. Do tego czasu ani 
raz ksiądz nie przyjechał na religię. Apelujemy 
do kuratoryum szkolnego w Krakowie, aby się te- 
mi zakonnicami zajęło i pouczyło je, jak mają za- 
chować się wobec dzieci a następnie, by doty- 
czącego księdza pociągnęło do odpowiedzialności, 
dlaczego na naukę religii nie jeździ do Chyszowa. 


Wiśniczanie 


Brzeg dotychczasowa twierdza  klerykalna, 
Zk r. sa powoli na gniazdo socyalistyczne. Wiśnicz, 23 listopada 
lomia: niem przychodzi robotnik do uświa- ; a . i £ 
ienią i J Pięć miesięcy dobiega od czasu, jak parafia 
ler mon” =Z skupia pod sztandarem PPS. Wiśnicza ogłosiła otwartą wojnę RA tar- 
b I tisuwa ARR iż pd bę + * nowskiemu w obronie swego wikarego, ks. Fa- 
cze. A A . i0- rona., Obecnie nastaja śniegi i j= 
Uyy © Kiedy widzi, że ambona nie skutkuje, LE e pheac e aiak 


śricza z niebywałą wprost wytrwałością i sto- 
ickim spokojem dalej uparcie strzeże wikarów- 
kii nie myśli ani na chwilę o porzuceniu swe- 
go stanowiska, Mówiią, że zawzięli się w imię 
prawdy i w jej obronie stają i dlatego dotąd ni- 
czem niezrażeni i niezłamani na duchu wierzą, 
że prawda musi zwyciężyć. 

A mają się czem zrazić, Dotąd wysłali już 
dziesiątki deputacyj do wszysikich właściwych 
w tej sprawie władz kościelnych i wszędzie im 
drzwi pokazano z wyjątkiem bladej obietnicy 
arcybiskupa. łwowskiego, że wstawi się za nimi, 
Zebrali nawet kilkumilionowy fundusz i wysłali 
osobnego wysłańca do Rzymu w osobie szamibe- 
lana papieskiego, p. Lubeckiego. Chodzą nawet 


` a oru w koniesyonale. Oto działalność je- 
Się dw Tesie wyborczym. Dnia 12 listopada udali 
kosee pracownicy kolejowi do spowiedzi w 
brodziej =. Musyonarzy w Tarnowie. Ksiądz do- 
Wskaza Po wysłuchaniu grzechów nie uważał za 
ną ne dać spowiadającemu się jaką religijną 
| i zapytał się, na kogo głosował, a kiedy 
r 


Odpowiedział, że głosował na Nr. 2, z wielką 
tielami acral księżulek, że socyaliści są burzy- 
ik o pscioła i inne podobne brednie. Kiedy ro- 

żę Tobom jdZiA) że robotnik buduje kościoły, 
 Arytowan, codzi do kościoła i modli się itd., 
Ran, SRY księżulek rzekł: „Za to, żeś głosował 
y zę dostaniesz rozgrzeszenia” i nie dając 
Ten zeszenia, odprawił go od konfesyonalu. 


m los spotka a E ; œ Wieści, że p. L. już wrócił i przywiózł decyzyę 
ygdlazić, kto Jest demaakoałaaa | o oas Watykanu ustanawiajace ks, Farona probosz- 
kach 3, tobotnikowi. Wprawdzie kler w środ- Eri» miejsce znienawidzonego, którego lud 
kedynye Przebiera i spowiedź jest jeszcze dla nich Wj "Ze wypędził, Tymczasem ks. Wałęga po- 
koyę; 1 ratunkiem przed ich upadkiem, jedna- To7no nie myśli ustąpić, a zastępujący władzę 
Dost Ko sobie sprawę z następstw takiego biskupa administnatorzy parafii drażnią wprost 
| lawie wania, możemy z góry przypomnieć im SPokojny i cierpliwy lud drwinami i kpinami 
a Gin słowie, kto mieczem wojuje, od mie- W, TOdZju: „Możecie jeszcze zebrać parę milio- 
„czy >, Przez takie postępowanie kler otwiera TÓW i posłać do Rzymu, tu rządzi biskup, jak 
„Bitąc oDotnikowi i dziś już nie potrzeba żadnej ICIC ŚW. Pap'ery przyśle, to je sobie na murku 


e y f x A zylepicie 
WEDE Strony organizacyi — ksiądz przy spo- Przylepicie . 


niej aż obrym agitatorem. Robotnik po ta- „Tymczasowo jako proboszcza posłanego ks. dr 
as Vei wal gi staje się twardym i nieugiętym Fiskorza uwiadomiła specyalna deputacya pa- 
í tycz alce o wyzwolenie z pod jarzma kapi- rafian, że go nie uznają, bo w nocy po cichu 


gie si i ucisku klerykalnego. przyjechał i przy pomocy i osłonie policyi wśli- 
żyć to znął się na plebanię. Na to miał ks. dr P. od- 

D rzec đeputacyi: „.Rządźcie, jak chcecie, możecie 
nawet iść do bóźnicy; tu przyjedzie do was nun. 
cyusz z całą brygada." 


Urażeni parafianie pozwijałi w kościele cho- 


Hej na eT aG wypadek agitacyi klery- 
toy Misy Minia i u konfesyonału w kościele 
kni, naidu; yw Tarnowie. Oto tuż koło Tar- 
Olą ść się wioska Chyszów. Jest tam 


Alę udową > 
z, Drzygą,. V W której uczą zakonnice . 
Aaaa tużyć KI j 1 zakonnice .Te, chcąc 


hg Sobie erowi, zamiast uczyć dzieci, po- ` rągwie, a wszystkie cechy pochowały ołtarzowe 
S dzieci e rece „przedwyborczym wpa- ornamenty i świece i w czasie przedostatniej 
k iac a nienawiści da socyalistów, przed- niedzieli przed kościołem głośnymi krzykami 
Ół z r że to są niedowiarki, chcą demonstrowali przeciw ks. Motycė i ks. Pisko- 
'dzice make itp. brednie, wzywając dzieci, rzow!. Na to poradzili sobie księża i chcąc za- 


na a , Słosowały na 12, bo jak będą gło- 


Yç _ ich będzie uczył religii rabin. Ta- 
aly zakonnice swym uczniom i u- 


pełnić kościół wiernymi, ogłosili po sąsiednich 
parafiach, że władze będą ks. Piskorza instalo- 
wiać jako nowego proboszcza, wskutek czego w 


3 


ostatnią niedzielę zjechało się wielu ludzi i księ- 
ży, była i wzmocniona czujna policya, — jednak 
nie instalowano nikogo. 

Zdawało się, że ruch wyborczy zdoła to wszy- 
stko swą siłą przykryć i rozbić. Nie omieszkali 
miejscowi księża, a zwłaszczą ks. Motyka, za- 
żarcie agitować za „ósemką*. W kościele roz- 
dawało kilku chłopców modlącym się na książ- 
ki do modlenig „ósemeczki*, a przed kościołem 
darowywano „Lud katolicki", a w nim (o dzi- 
wo!:) załączono kartki do głosowania z cyfrą 
„8“, — Nie spodziewał się widocznie zupelnie ks. 
biskup Wałęga, że jego wysłannik tak kiwać bę- 
dzie dwunastkę i za ósemką biegać. 

Ale i ludzie zwąchali pismo nosem i też kiwać 
sig mie dali, Cała parafia oddała głosy na listę 
socyalistyczną. Wszystkie inne partye dostały 
tak znikome ilości głosów, że ludzie wyłliczali, 
kto był za ósemką, wymieniając kilkumastu 
miejscowych urzędników i nauczycieli. 

Obecnie już po wyborach, a miejscowe kacy- 
ki i serdeczni przyjaciele ks, Sękowiskiego nie 
mogą strawić i zapomnieć tego Wiśniczanom, 
że „do socyalistów przystali“, Zasługa to ks. Sę- 
kowskiego, biskupa Wałęgi i jego pełnomocni.- 
ków ks. Motyki i ks. Piskorza. 

Cała sprawa Wśnicza, względnie sprawki ks. 
Sękowskiego staty się dotąd przedmiotem całe- 
go szeregu procesów o obrazę czci w Wiśniczu 
i Bochni, i dwóch śledztw: jednego o zbrodnię spe- 
dzenia płodu, drugiego o zbrodnię oszczerstwa. 
Śmierdzące te zgnilizną moralną sprawy stają 
się też z dniem każdym coraz głośniejsze. 

W najbliższym czasie ma się odbyć w Krako- 
wie jedna z rozpraw karnych w tej sprawie, 
Zdaje się jednak, że odbędzie się oma przy 
drzwiach zamkniętych. 


Przegląd społeczny 


STREJK KRAWIECRI W KRAKOWIE trwa 
dalej i przynosi coraz nowe niespodzianki, Po 
ustąpieniu z komitetu  strejkowego majstrów 
głównego machera p. Siemka utworzono jeszcze 
jednę organizacyę majsterską pozacechową, któ- 
ra ma za zadanie złamać sirejk przez przecią- 
gamie go do wiosny. Widocznie nie dowierza się 
zbytnio — i słusznie mądrości  cechmistrza 
Mecnarowskiego, że oma to sprawić potrafi. Na 
tem tle dzieją się różne kawały w myśl przysło- 
wia: „Jedni do Sasa, drudzy do lasa“, Mimo re- 
klarwowanej (względnie kupionei) solidarności 
majsterskiej pozwala. sobie cechmistrz wyrzueać 
ze zgromadzmia cechowego majstra niejakiego 
p. Guschinowa tylko dlatego, że uznawał ten- 
że rajsker postulaty robotników za słuszne. M- 
ni majstrowie, ze złości na firmy, które się z 
robotnikami pogodziły, domagali się wykreśle- 
nia z księgi cechowej tychże firm, a następnie 
chcieli robotników pracujących już w tych fir- 
mach wyrzucić z pracy. Gdyby to robiii robot- 
nicy, jakie byłyby krzyki. Bolszewizm, teror itp. 
jeżeli zaś to robią majsirowie, wszystko jest w 
prządku! 

Pogróżki majstrów jedmak pozostaną tylko 
pogróżkami, gdyż strejk może się skończyć, je- 
żcli nie umową, to — brakiem  strejkujących. 
Kooperatywa krawiecka dalej się tworzy i w 
drugim tygodniu już zostanie otworzoną, co zo- 
sianie podane do publicznej wiadomości. Na 
skutek naszej notatki w środowym numerze 


„Naprzodu* zgłasza się do komitetu organiza- 
cyjnego cały szereg osób i zrzeszeń o bliższe tn- 
fermacye, a nawet z zamówieniami, Możemy pa- 
nów majstróry pocieszyć, że niema tego złego, 
coby na dobre nie wyszło, 


Scena Robotnicza PPS w Krakowie 


odegra w niedzielę 26 listopada w sali Związku Stow. 
Rob., ul. Dunajewskiego 5, II p, 


Klub kawaierów 


komedyę w 3 aktach Michała Bałuckiego. 
Ceny miejsc: krzesła od Nru 1 do 70 po 400 Mk, 
dalsze siedzące po 300 Mk, stojące po 100 Mk. 
Początek punktualnie o godzinie 6'/4 wieczorem. 
Podczas przedstawienia przygrywać będzin orkie- 
stra związkowa. Bilety wcześniej do nabycia w Czy- 
telni Robotniczej, Dunajewskieso 5, II p., a w dniu 
przedstawienia od godz. 9 do 12 w południe, czaś 
pozostałe przy wejściu na salę od godz. 6 wiecz. 
Sala dobrze cgrzana. 


POPTYPTPYPTTTFTPPO 


KRONIKA 


Kraków 25 listopada. 
Brztuija Pomoc UJ w ho:cze orzed- 
stawicie.owi misy bapiystów p. K. 
Strze:czwi 
Od Zarządu Towarzystwa Wzajemnej Pomocy 
uczniów U. J. otrzymujemy z prośbą o opubliko- 
wanie następujące pismo: 

„Z okazyi przyjazdu do Krakowa p. Kale- 
tana Janowicza, delegata z ramienia p. Ka- 
rola Strzelca. przedstawiciela Misyi am. Zje- 
dnoczonych Baptystów w Polsce — młodzież 
akademicka składa naiserdeczniejsze podzię- 
kowanie swemu opiekunowi. 

P. Karol Strzelec redaktor „Nowych Dróg” 
w Łodzi nietylko słow:m i pismem ale i czy- 
nem zasłużył sobie na niezmierną  wdzięcz- 
ność młodzieży akademickiej. Działalność p. 
Strzelca obejmuje całą Rzeczpospolitą nolską. 
Niezmordowany w pracy, człowiek wie:kie- 
go ducha, rozumu i serca, pracując z apar- 
ciem się siebie samego. z pobudek czysto ide- 
owych p. Karol Strzelec swoim wielko.lusz- 
nym czynem stał się dla młodzieży akaden:c- 
kiej prawdziwym ojcem, a praca jego spot- 
kała uznanie w szerszych kołach społeczci- 
stwa“, 

Obok tego oficyalnego aktu głębokiego aznānia 
— proszeni jesteśmy o podanie następującego 
LISTU OTWARTEGO 
do p. Karola Władysława Strzelca, przedstawi- 
cięla Misyi Zjednoczonych Baptystów w Polsce: 

Z okazyi przyjazdu delegata Pańskiego p- 
Kajetana Janowicza do nas w dniu dzisiej- 
szym, który stał się dla nas dniem uroczy- 
stym — my młodzież akademicka w Krako- 
wie, która spotyka się na każdym «roku 2 
wielkoduszną działalnością i ofiarnością Two- 
ją wyrażamy tą drogą nasz Hołd i Cześć dla 
zasług Twoich. 

Niczmordowany w pracy. wielki amysłem, 
duchem i sercem staleś się dla nas wzoreim 
i przykładem do naśladowania. 

Niech wolno będzie nam zapewnić Cię, że 


słowa i czyny Twoje znajdują głęboki od- 
dźwięk w sercach i umysłach naszych. 
Zapewniamy Cię. że uczucia i **vŚli nasze są. 


przy Tobic nasz Ojcze i Oriekunie. 
Na dowód wyrażonej wdzięczności — za- 
łączamy swoje podpisy. 
Do tekstu tego dołączono arkusz z 
podpisami. 


licznymi 
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PCGRZEB TOW. MIECZYSŁAWA MAŃKO- 
WSKIEGO odbył się wczoraj po południu na 
cmerearzu krakowskm, przy udziale rodziny 
zmarłego. jako też przedstawicieli Komitetu ob- 
wodowego PPS Zachodniej Matopoalski, krakow- 
skiej Rady Robotniczej PPS, radakcyi „Naprzo- 
du“, Związków robo.niczych i Związku spól- 
dzielczego „Proletaryat“. senatorów Englischa i 
Misiołka, posłów dra Bobrowskiego, dra Martxa, 
dra Kunickiego, socyalistycznych radców miej- 
skich craz licz ego grona towarzyszów i towa- 
frzyszek, Nad grob'm chór „Lutni Robotniczej” 
odśpiewał pieśń żałobną, a wiceprezydent mia- 
sta poseł dr. Bobrowski wyg!esił im eniem Cen- 
tralnego Komitetu Wykonawazego PPS, Klubu 
poselskiego PPS i krakowskiej Rady robotniczej 
Sirdeczną mowę pogrzebową, w której skreślił 
żywot bohatenski i męczeński į szlachetny cha- 
rakter zmarłego, stawiając go za wzór dzisiej- 
szemu pokoleniu. 

KOMUNIKAT O STANIE POGODY, wydany 
w piątek 24 listopada o godz. 7'40 wisczór,:ws- 
dług danych państwowego lns ytutu metcorolo- 
„picznego w Warszawie. Stan atmosfery: Obszar 
wysokucgo ciśnienia leżał w dniu wczorajszym 
nad Angłią, Alpami i Bałkanami, a północny 
wschód Europy wraz z Polską ogam.ęty był 
przez obszerny niż barometryczny, ze środkiem 
nad Finlandyą. Duży graddyent barometryczny, 
skierowany ku północnemu wschodowi, spro- 
wadził wzwost sły wiatru, duże zachraurzenie 
waz opady wskutek dużej wilgouwiości powie- 
trza, naplywającego z kierunków zachodnich. 
Wskutek większego zaciunurz.nia temperatura. 
w Polsce leżała rano przeważnie powyżej 0. Tyl. 
ko w górach (Zakojane) notowano silniejszy 
mróz (Poznań i Warszawa +3, Białystok i Pińsk 

2, Bydgoszcz +4, Kraków -+1, Lwów —1, Za- 
kopane —9). W Krakowie: temperatura %8, 
maximum --2'9, miimum --0'1, pocamurno, — 
Prognoza na sobotę: najpierw przejściowe pols- 
pszen:e się sanu pogody, chiodni.j, poczam zno- 
wu pochmurno i opady (deszcz, śnieg). slniej- 
sze wiatry zachodnie i północo-zachodnie. 


„NAPRZÓD 


W pościgu za zorganizowa: ą szajką bandytów 


Banda uzbrojona w Ksarsbiny i rewolwey tu: roryz wała powiat PRZ 


(k) Jak się dowiadujemy, wczoraj rano wyjecha- 
la z Krakowa cała brygada policyj śledczej okre- 
gu krakowskiego z jej naczelnikiem podinsp. dr 
Gebhardem do powiatu jasielskiego, celem prze- 
prowadzenia wielkiej obiawy, za zorganizowana 
bandą rabusiów. Banda ta grasowała w okolicach 
Jasła od kilku miesięcy, teroiyzuijąc mieszkańców 
tamtejszych wiosek Banda złożoną jest z dwu- 
dziesiu kilku opryszków, przeważnie dezerterów. 
Posiadają oni rewolwery, oraz karabiny. Napadają 
przeważnie nocą na osiedla i pod groźbą użycia 


U ęcie bryizncizrza 


Prawie codziennie donosiły zwłaszcza pisma 
warszawskie o oszustach, namawiających ludzi, 
przybyłych z prowincyi na tanie kupno brylantów, 
o których oczywiście niefortunni nabywcy dowia- 
dywali się następnie od iubilerów, że są to oszli- 
fowane szkiełka. 

Świadczyło to zarazem, co warte są przestrogi 
pism u nas, gdzie tylu z analfabetyzmu lub z ocię- 
żałości umysłowej — gazet nie czyta! AŻ zdarzył 
się w handlu „brylantow'* wyjątek: 

Do Jonasza Szwarca. który przyjechał z Kroś- 
cienka, podszedł na ulicy Długiej w Warszawie 
jakiś oszust i poznawszy widocznie, że Szwarc 
jest z prowincyi, zaproponował mu świetny inte- 
res w postaci kupna brylantów za milion marek. 

Szwarc doniyślił się odrazu, że ma do czynie- 
nia z oszustem, to też pozornie zgodził się na xu- 
pno brylantów, — przedtem jednak zażądał odda- 
nia ich sobie do ręki, celem obejrzenia. Oszust od- 
dał mu brylanty, a wtedy Szwarc chwycił oszusta 


Kogo najbaróż ej nienawidziła ostatnia caroxa? 


Obok generalissimuisa Mikołaja Mikołajewicza, 
co dc którego lękała się, że podczas wojny za- 
ćmi swojemi zwycięstwami słabego Mikołaja II i 
zechce go cbalić — carowa Aleksandra Teodo- 
równa darzyła największą nienawiścią jak widać 
z cbecnie cgłoszonych jej listów — wodza pa- 
ździernikowców (prawego centrum) Guczkowa. 

Paryski „Temps'* pisze na ten temat na pod- 
siawie wspomnianych listów: „Co się tyczy 
Guczkowa radziła carowi skorzystać z praw wy- 
jątkowych, działających podczas woiny, ażeby 
go osadzić pod kluczem. Radżiła go nawet po- 
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SPRAWY SZKOLNE. W dniu 23 bm. odbyło 
się pod przewodnictwem wiocprezydenta m. Rol- 
lego posiedzenie sokcyi szkolnej Rady miasta, 
na którem uchwalono terna na posadę nauczy- 
ciela kierującego w szkołe im. św. Szczepata, 
oraz na posady nauczycielskie w szizołach: św. 
Barbary, św. Jana Kantego, Konarskiego i Jana 
Śniadeckiego. Nadto załatwiono szereg podań 
uczen.c miejskiej szkoły gospodarstwa domowe- 
go o uwolnienie od opławy czesnego. 

OSTATNIE PRZEDSTAWIENIE „HAMLE- 
TA“ Z P. WYSOCKA, Jutrzejszy wieczorny .„Ha- 
mlet“ jest ostabtzim dostępnym dla sz.rszej pu- 
bliczności, gdyż następne przedstawienia prze- 
znaczone są dla mtodzieży szkolnej. Dzisiaj wie- 
czorem „To, co najważniejsze". Jutro po połud- 
mu komedya Stefana Krzywoszewskiego „Edu- 
kacya Bronki", z pp, Nosarzewską, Moadzelew- 
ską. Jednowskim i Kwiakowskim w rolach głó- 
wuych., W poniedziałek 27 bm. po południu o 
godz. 3-ej „Dziady“ dla młodzieży szkolnej; wie- 
czorem o godz. 8 po raz ostatni „Pelikan“ Strind- 
berga, z p. Wysocką. Wie wtorek 28 bm. jako w 
15 rocznicę zgonu Stanisława Wyspiański go, 
wznawia teatr „Warszawiankę* w nowej deko- 
racyi p. Andrzeja Pronaszki i „Klątwę*, w zmie- 
niocej nieco od zeszłowocznej inscemizacyi. 

Z TEATRU BAGATELA, Dziś w sobotę po po- 
łudniu po cenach 40 procent zniżonych po raz 
os.atni „Wędrowiec i kobieta“. W niedzitlę po 
południu po cenach 40 procent zniżonych po raz 
ostatri „Szklanka panny młodej", arcywesoła 
kumedya włoska H. Balbo, z pp. Trojanowską, 
Siekierzyńską, Skalską Kadenem, Dobrzańsk:m 
i Solarskim w rolach głównych. W scbotę i w 
niedzielę wieczór „Znakomity baryton“, 

CPERA I OPERETKA, P, Jadwiga Lachowska, 
primadonna opery w Madrycie, która na środo- 
wem przedstawieniu opery „Carmen* oczarowa- 
ła krakowskich melomanów, wystąpi po raz o- 
stani w operze „Carme.* dziś w sobotę, Resztę 
obsady tworzą pp. Dziewińiska. Zbigniew czówna, 
Bodnięka, Sięzmowski, Romanowski Mazanek, 
Mazurkiewicz, Mazurek i Isakowicz. Widowisko 
fantastyczna A. Walewskiego „Kopciuszek* da- 


Nr. 6, 


broni rabują Bandyci zorganizowani w tel szal | 
mają na sumieriu kilka morderstw. Przed Ki 
dniami udało się policy aresztować jednego T 
szajki. Przywieziono go do Krakowa. Hersta 
bandy jesc jakiś 50-leini opryszek, podobno "gy 
z więzień sądowych, Obława, która rozpoczć 1 
wczoraj w południe przeprowadzona jest Fu 
cześnie i przez oddziały wojskowe. Szkoda: r | 
wyrządziła banda w powiecie jasiciskimi idzie | 
miliony. | 


za kark i wszczął alarm. Oszuści zwykle one | 
ją w bandzie į na wszczęty przez Szwarca = t) 
podbiegli do niego i zaczęli zo bić, usiłują“ 
wać mu z ręki zarówno swego kompana 
dowód rzeczowy w postaci fałszywych 


lanty potoczyły się w błoto i oszust równ! 
łał wydostać się z rąk Szwarca. 

Trwało to jednak dość długo i nadbiegł 
cyant, który zoryentowawszy się szybko 
tuacyi, pobiegł za uciekającym oszustem, H 
rym również pobiegł į pobity Szwarc 05205% ie 
czasem wbiegł do bramy nr. 25 przy ulicy “agd | 
i ukrył się w klatce schodowej. Został jed I) 
naleziony i aresztowany. Po sprowadzeniu 9 
komisaryatu poznano w nim już notowane% ysi 
szusta brylantowego, Joska Karolińskiego: “? 
osadzono w areszcie. 


wiesić. PŁ 
Co więcej dowiedziawszy się pewne£0 z" | 
Guczkow wyrusza w podróż. poszła d0 
modlić się do Boga. ażeby nastąpiło Y 
nie się pociagu i ażeby QGuczkow stał *% 
ofiarą katasrofy. ZY (4 | 
Zaiste dziwnemi drogami niekiedy kro „| 
bożność ludzka.. Ostatnia carowa bowiem, w i | 
czała się pobożnością przechodzaca nawo gn | 
goteryę, co ułatwiło zapoanowanio n* i 
slem symulującemu świętość szalbierz0 
sputincwi. f 


Re | 


nem będzie jutro w niedzielę dwa rary: 0 gł i 
380 po pcruüniu po cenach z. iż. nych „gy 
dzieży, oraz o godz. 730 wueczór pu -*9 
czajnych. 

EMIL MŁYNARSKI. dyrektor opery 
skiej i sławny dyrygent koncertów 
nych, wystąpi w niedzi.lę 26 bm. W 
symfomicznym Związku muzyków 
Koccer. ten, z udziałem pianisty 
odbędzie się w niedzielę x6 bm. Bilety “ijj 
są już wysyrzedane, pozostałe zaś na S waks 
nabycia u Braci Lipskich. ul. Sławko 

BORYS KROYT, skrzypek rosyjski „ng Ve 
w Krakowie we wioruk 28 bm. W Star? 
trze. Bilety w kasie zamawiań firmy „| 


= 
91 


wicz, plac Szczepański 2. 1 Pw | 
WIECZÓR RECYTACYJNY  NŁODÓ, iy | 
ZYI: Leśmian ,Stur, Wierzyński, W: ów ya 
2 
ę, 


wim odbędzie się w Kollegium Saiil 
kowych (Rynek A—B |, 39) w BARST 
o godz, 8 wieczór. Wykonawcy: wi dyst 57 
i Julusz Ego. słowo wstępne * "2 
Ludwik Lille ze Lwowa. „gl8!, v | 

PROF. UNIW, DR. MICHAŁ SIED ; wy, ' 
pocz.ie w Kollegium wyśsładów P" jk | 
Poniudzialek 27 bm, o godz. 7 wieczóT 4 ch F | 


" 
| 


mującymi obrazami świetlymi, 04 wto! 
z wyjątkiem pierwszego, w każdy 
DZISIEJSZY WYKŁAD P. 2 
GRAFCZYNSKIEJ o Mendelsohn, (4 
pieśn.anrdk pp. Bigot, Cicchanowk* perg 
wiczówn j. owaz pianis.ek PP: więczó”, 
cznie się wyjątkowo o godz. 6:30 $ 


KINO MUZEUM, Smoleńska ? 
pwi!o 


sztuka w 6 częściach z czasów 
W głównych rolach występuje 
gowski i inm. 


wózka ręcznego dwukoiowes" a dy pu’ 
sięcy mark. na szkodę Kuntsi 
aresztowano Franciszka Milca, 


BNT m4 


SPRZEDAŻ JAJ. Od poniedziałku 27 listopa- 
rozpocznie Związik „Prole.aryat* sprzedaż 
laj w cenie po 60 marek za sztukę, we wszyst- 
kich konsumach robotniczych w Krakowie. Miej 
Scąmi sprzedaży będą: 1) krakowski konsum ro- 
Otmczy — ul. Długa 9; 2) podgórskie robob:icze 
Stow, spożywcze „Naprzód“ — Podgórze, ul. 
Lwowska 2; 3) filie tegoż na uł. Zwierzynieckiej 
« 20, w Dębnikach., Płaszowie į na ul. Krakow- 
Skiej 1; 4) konsum robotniczy „Łączność* — ul. 
rzozowa 8; 5) „Samopomoc“ Zakrzówek; 6) ro- 
sotnicza Stow. spożywoze „Posięp" — Nowa 
Wieś, ul. Kazimierza Wielkiego 80; 7) konsum 
Bobotniczy —- Krowodrza, ul. Mazowiecka; 8) 
Konsum robotniczy na Prądniku Czerwonym; 9) 
Onsum robotniczy na Prądniku Białym; 10) 
nsum robotniczy w Rakowicach; 11) robotni- 
ią Stow, spożywcze „Naprzód“ w Borku Fałę- 
im. 


/NIESUMIENNA SŁUŻĄCA, Do pol'cyi do- 
niósł prof. Hoyer, zamieszkały przy ul. Łęczy- 
iej, że służąca jego. 18-leinia Malgorzata Bą- 
wska, z Cisszyna, skradła na jego szkodę gar- 
derobe męską i damską, wariości 500 tysięcy 
Marek, poczem zbiegła w miewiadomym Kie- 
Tunku, 
ZŁODZIEJE W POCIĄGACH KOLEJOWYCH 
pociągu osobowym między Podgórzrm a Kra- 
kowem skradziono maszyniście Antoniemu Ko- 
salskiemu, w ozasie jego chwilowej drzemki, pa- 
Unek z garderobą, wartości 1 miliona marek. 
ZABLĄKANE KONIE. Orga:a policyjne do- 
Brow ada ły do stajen Zakładu czyszozenia mia- 
dwa zabłąkane konie. Wzywa się właścicieli, 
yY w tenminie do dni 30 zgłosili się po odb'ór 
ch koni w Wydziale Ib magis.ratu, drzwi Nr. 
: HI piętro, gdyż po bezskutecznym upływie 
tgo terminu magistrat zanządzą  licytacyjną 
Czudaż koni. i 
TĄ DROGA BIEDNY AKADEMIK, pozbawio- 
ly środków do życia. z gorącą prośbą Zwraca 
le _do mieszkańców Krakowa o łaskawe udzms- 
nie mu pożyczki, celem pokrycia kosztów u- 
Wymaria i kupna zimowej odzieży. Zgłoszenia 
„S. Ś.“ u janitora, Collegium Novum, 
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Z POLSKI 

| śni OKAZY! „TYGODNIA AKADEMICKIEGO" 
"prz ylo się wczoraj w teatrze Wielkim uroczys:e 
pa dlstąwiemie opery „Goplana“. Uroczystość 
a CZycił swoją obecnością Naczelnik państwa 
wie Wita, prezydent ministrów Nowak, ministro- 
w, Kumaniecki, Darowski i Makowski, rektorzy 
| psych uczelni w Warszawie, z rakionum uni- 
æ Stołu prof. Łukasiewicz m na czele, przed- 
Wiciele Brabrich Pomocy z całej Polski, oraz 
Uk TEG osób ze świata naukowego, £ chwilą. 
tną la SIę w loży Naczelnika państwa orkie- 
Imi pod batutą dyrektora Milynarskiego, ode- 
Nan hymn narodowy, przyjęty rzęsistymi okla- 
oe Po odegraniu hymnu zabrał glos prezes 
nių Y miejskiej, senator Baliński, witając w imie- 
CY przedstawicieli Bratnich Pomocy a- 
pansi z calego państwa, W pra:mówieniu 
Punk; wskazał prezes Baliński na fatalne wa- 
kocham "YDe młodzieży akademickiej, tych 
a o > dzieci naszugo serca. Rząd nie jest w 
Ai Bodołać wszystkim potrzebom młodzieży 
do ickiej, To też zaapelował prezes Baliński 
i ¢ patryotycznych obywateli stolicy, aby 
dzi "Mk możności nieśli pomoc kochanej mło- 
Gaudi o przemówieniu orkiestra odegrała 
tiele z mus“, Po pierwszym akcie przedstawi- 
) karku Bratnich Pomocy podziękowali 
Wm waskowi państwa i ministrom oraz rekto- 
Wienia 77 Ch uczelni za zaszczycenie przedsta- 


w 

My peony DO RADY GMINNEJ W SKAWI- 
naj ZNAKIEM KORUPCYI Ze Skawiny 
y Pea Dnia 20 bm. odbywały się wybory. do 
Fbory «At Głosowali wyborcy z IV go kola. 
tk nie BSE ustawy miały być tajne, lecz 
Wy boy” albowi:m głosowanie było jawne, 
Akan ka cy dostali kartki z wypisanemi nazwi- 

Hdydatów.  Maclierzy wyborczy posy- 
Mów pulicya.ta gnunnego Z kar.kami, 


on 
s 4 niewygodnych kandydatów. a wpisy- 
ko Ch. Dnia 21 bm. głosowali wyborcy z 


i à. ; i 
i doreze i 8m.nnej kancelaryi urządzono biuro 


s tam wydawano kartki wyborcom. 

o e pecyeh był zrobiony na kolanie, wiele 
Liv, 0 *CĄgniętych na listę, 

Mog „s BIJE. Dnia 20 bm. w Radziszowie, 
1 Urup "+ aresztował policyant Szczurek Jó. 
dyni: kaan bonieważ według oskarżenia go- 
ty z Ai miał sobie przywłaszczyć 2 pła- 
pma e] Stodoły, gdzie ezyścił zboże, Poli- 

"PRowadził Krupniką na posterunek, 
hy gą CSC na stołku, sa al przy nim i ka- 
nk r Przyznać, że plachty ukradł. Gdy 


nu Roe zapewniać. że jeszcze w życiu 
ów A wzgl, policyant z całej siły ude- 


Wz tak, że wraz ze stołkiem runął 


NAPRZÓD” 


na podłogę nieprzytomny, Gdy po chwili się o- 
cudzł, zaczął krzyczeć, policyant przyskoczył 
do nicgo z krzykiem, że go zabije. W tej chwili 
wszedł na posterunek słuzgcy księdza i oznaj- 
mił, że płachiy nie zginęły, tylko były gdziein- 
dziej położone, o czem gospodyni nie wiedziała i 
rzuciła podejrzenie na Krupnika. Nadmienić mu- 
simy że ten policyant już miał dochodzenia za 
podobne sprawki i prosił gminę o świadsctwo, 
że się dobrze zachowuje, Nie chcąc go utrącić, 
wystawiła mu gmina dobre Świadectwo i to go 
uratowało od kary. Zdaje się, że w tę sprawę 
wchodzi zemsta polityczna, gdyż temu robotni- 
kowi wytykają, że głosował za dwójką. 
NIECHLUJSTWO W PIEKARNIACH TARNO- 
WSKICH. Z organizacyi robotników piekarskich 
w Tarnowie, dunoszą nam: W piekarni p. Rywki 
Szparier przy ulicy Żydowskiej 10 panuje niesły- 
chane niechlujstwo. Piekarnia, która się mieści w 
dwóch małych ubikacyach, jest również magazy- 
nem mąki i pieczywa oraz sypialnią z garderobą 
i sprzętami piekarskiimi. Lokal jest zanieczyszczo- 
ny robactwem oraz myszami i szczurami. Naczy- 
nia przeznaczone wyłącznie na wodę do ciasta są 
brudne, od szeregu tygodni niemyte, służą równo- 
cześnie za umywalnię dla robotników. Obok pie- 
karni znajdują się wychocki w oddaleniu zaledwie 
2 metrów, z których dochodzą wyziewy smrodli- 
we, wskutek czego robotnicy cierpią na zdrowiu. 
Takich brudnych piekarń jest cały szereg w Tar- 
nowie. a właściciele tych nor, podwyższający co- 
dziennie cenę pieczywa, kpią sobie z ustaw i prze- 
pisów sanitarnych, a władze tarnowskie patrzą na 
to przez palce.  Żądamy stanowczo interwencyi 
starostwa, okręgowego inspektoratu pracy i władz 
sanitarnych dla przeprowadzęnia kontroli w tych 
norach piekarskich. Jest to niesłychaną rzeczą, by 
w dwudziestym wicku isfniały jeszcze tego rodza- 
iu piekarnie, w których porządki nikt nie wgląd- 
nie, bo władze mają pewne wzgłędy dla „bied- 
nych“ majsterków. Sprawy tej nie spuścimy z o- 
ka, dopóki nie zosłanie przeprowadzona dokładna 
kontrola piekarń, która spowodować winna na- 


tychmiastowe zamknięcie tych nor. 
— 0 0 0 — 


Z ZAGRANICY 


FADEREWSKI GRA, „Chicago Tribune" do- 
nosi z Nowego Jorku. że Paderewski rozpoczy- 
na na nowo swe występy artystyczne. Paderew- 
ski spotkał się z Clemenceau, Przy spotkaniu 
tem były momenty wzruszające. Obaj pnzypomi- 
nali sobie chwila z czasów traktatu wensalskie- 
go, rastępnie Paderewski odegrał „Impromptu“ 
Szuberta. 

ZGON SONNINA, Były premier włoski Sonnino 
zmarł na udar mózgu. Sonnino urodził się w roku 
1847 w Pizie. Jego ojciec pochodził z rodziny ży- 
dówskiej. nazywał się baron Izak Saul, był synem 
kupca z Liworno. W czasie kiedy kedywem w E- 
gipcie był Mechmed Ali, był on dyrektorem ban- 
ku, na czem dorobił się majątku. Ożenił się z An- 
gielką i przeszedł na protestantyzm. Sonnino koń- 
czył gimnazyum we Florencyi, studyował prawo 
w Pizie. W roku 1563 uzyskał dekret,  poczem 
zdał egzamin adwokacki i dyplomatyczny. Następ- 
nie został mianowany atache poselstwa w Madry- 
cie, potem Wiedniu i Berlinie. W roku 1873 opuścił 
służbę dyplomatyczną i dopiero po 24 latach objął 
ja z powrotem jaka minister, który odegrał dużą 
rolę w czasie wojny światowej. 


CZYTELNIKOM NASZYM POLECAMY wó 
dki, likiery i nalewki fabryki Immergltcków w 
Prądniku Czerwonym Nr. 38, jako Smaczne, 
zdrowe i tanie, 

CECECIE ZROBIĆ PRZYJEMNOŚĆ SOBIE I 
DZIECIOM i szczerze się uśmiać, idźcie na 
1.000.000 scen dowcipu i humoru, w 3 amcrykań- 
skich najznakomitszych komedyach świata, — 
w kinoteatrze „Sztuka“, ul. św, Jana 6. 

O OKO, <a 


REPERTUAR 


Teatr Im, Jul. Słowackiego 
Sobota: „To co najważniejsze", 
Niedziela o 1l rano: Poranek Jugo-słow. 
Popołudniu: „Fdukacya Bronki“. 
Wieczór: „Hamlet“. 
Poniedziałek godz. 3: „Dziady*, 
Wicczór godz. 8: „Pelikan“. 
Wtorek: „Warszawianka“ i „Klątwa” 
Środa: „Warszawianka“ i „Klątwa“. 
Czwartek o godz. 6: „Hamiet *. 
Piatek: „Warszawianka“ i „Klątwa“. 
Teatr Bagatela 
Sobota popol.: „Wędrowiec i kobieta (40 proc. 
zniżone). 
Wieczór: Znakomity Baryton“. 
O H30 w nocy: Wielki seans 
(Rewia p. Migowei). 


spirytystyczny 


Niedziela popoł.: „Szklanka panny młodej" (40 
proc. zniżone). 
Wieczór: „Znakomity Baryton“. 
O 11'50 w nocy: Wielki seans spirytystyczny. 
Poniedziałek: „Znakomity Baryton*, 
Wtorek: „Znakomity Baryton“ 
Sroda: „Znakomity Baryton‘ 
Teatr miejski Opera I Onperstka 
Sobota: „Carmen“. 
Niedziela o godz. 330 popoł.: „Kopciuszek“, 
Wieczór o godz. 7'30: „Kopciuszek“. 
Kollegium wykładów naukowych 
(Rynek A—B 39). 
Sobota o g. 7, dr Melania Grafczyńska: „Muzy- 
ka Liszta“ (z ilustr. muzyczną). 
Niedziela o g. 8: „Wieczór recytacyjny poezyi“ 
(Leśmian, Stur, Wierzyński, Wittlin, Tuwim): 
wykonawcy: Wiktor Szembek i Juliusz Ego. 


Proces komunistów 
we Lwowie 


(AW. Lwów, 24 listopada. 

Dziś w trzecim dniu rozprawy wywodził oskar 
żony Królikowski w dalszym ciągu teorye komu- 
nistyczne i dawał odpowiedzi na zapytania pro- 
kuratora, sędziów przysięgłych i obrońcy. Na- 
stępnie przesłuchiwano oskarżoną dr Czesławę z 
Jachimowiczów Crosserową, lekarkę, urodzoną 
w roku 1883 w Jaroszyńcach w powiecie jam- 
polskim, przynależną obecnie do Warszawy. 
Grosserowa podobnie jak Królikowski, nie uzna- 
je rządu burżuazyjnego a szczególnie w Galicyi 
wschodniej, a czyn popełniony przez oskarżoną 


‘na tym terenie nie może być jej zdaniem uważa- 


ny za zbrodnię stanu. Z powyższych względów 
odmówiła ona w śledztwie zeznań. Na rozprawie 
uważa za stosowne wyłuszczyć, czego chce par- 
tya komunistyczna. Przyznaje, że do partyi tej 
należy i rozwija poglady komunistyczne. Wycho- 
dząc z założenia, że ludzkość stacza się coraz 
bardziej moralnie i fizycznie ku upadkowi, twier- 
dzi ona, że zachodzi potrzeba zmiany ustroju, a 
wyświadczenie ludzkości tej wielkiej przysługł 
jest obowiązkiej partyi robotniczej, której móz- 
giem jest partya komunistyczna .Autorowi aktu 
oskarżenia zarzuca Grosserowa niezrozumienie 
ziawisk społecznych, poczem odpowiada na za- 
rzuty aktu. Przyznaje, że brała udział w kon- 
ferencyi w cerkwi Św. Jura i że na wiosnę 1921 
przybyła z Warszawy do Lwowa na wyraźne 
polecenie komunistycznej partyi robotników pol- 
skich, aby tu prowadzić pracę w duchu komuni- 
stycznym. We Lwowie mieszkała ona pod na- 
zwiskiem Wandy Sadowskiej, używała też dru- 
giego nazwiska Olgi Lewickiej. W jaki sposób 
weszła w kontakt z komunistami, nie chce wy» 
znać, nie wyjawiła też nazwisk członków cen- 
trali komunistycznej, zaprzecza także, jakoby by- 
ła płatnym agitatorem twierdząc, że utrzymywa- 
ła się z własnych dochodów, jakie jej wpływały 
z dyżurów przy chorych. W tym celu wyjeż- 
dżała do zachodniej Małopolski i do Kongresówki, 
lecz nie chce wyjawić, u kogo te dyżury odby- 
wała, aby nie Ściągnąć na te osoby prześladowań 
policyjnych. : 


Romowseciniaicie , Nanri 


Skladki 


NA BUDOWĘ DOMU DLA DZIECI ROBO- 
YNICZYCH. Ku uczczeniu pamlęci tow. Mań- 
kowskiego złożyli R. A. 5.000 mk. R. K. 5.000 mk- 
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Kobiet i chiecpców 
do rozmoszenia „Naprzodu“ 
zą Stałą ponsyą 


przyjmuje zaraz >GG MBB. SUPACYG „Nasrzeduść 
Bunajawskiego 5. 
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Biższe szczegóły w prospektach. 
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Konferencya wschodnia w Lozannie 


SOJUSZ ROSYJSKO-TURECKI 

Wiedeń (AW). „Neues Wiener Tagblatt" dono- 
si z Lozanny: Dotychczasowy przebieg rokowań 
wykazuje dwa charakterystyczie momenty: da- 
żność do utworzenia nowego związku kałkań- 
skiego i: zaczątki sojuszu rosyjsto.tureckiego. 
Zastępca rosyjski w Rzymie, Werowaskij, oświad 
czył, że Rosya nie może się zgodzić na postarwie- 
nie cieśniny  dawdanelskiej pod kontrolą. _Ligi 
narodów, również musi obstawać przy zniesie- 
niu kapitulacyi, bo ich utrzymanie byłoby na- 
ruszeniem niezawisłości tureckiej. 

ZWIAZEK BAŁKAŃSKI 

Wiedeń (AW). „Neue Freie Presse" donosi z 
Lozanny: Wczorajsza konferencya między dele- 
gatami: Jugosławii. Rumunii, Bulgaryi i Grecyi 
posiada ogromne znaczenie, bo podjęto próbę 
wzmocnienia związku bałkańskiego. Konferem- 
cya zwołana została na żąkdamie Bułgaryi i Gre- 
cyi. 

ZADANIA TURCYI 

Lozanna (AW). Ismed pasza na wczorajszej 
konferencyi postawił następujące żądamia: 1) 
utrzymamie tureckiej granicy z roku 19138; 2) u- 
tworzenie gramicznej strefy, której nie wolno 
obsadzać wojskiem; 3) utrzymanią suwerenno- 
ści tureckiej w tej strefie neutralnej; 4) przyzna- 
nia Bułgaryi terytoryum z dostępem do morza 
Egejskiego; 5) rozstrzygnięcia losów zachodniej 
Tracyi bez plebiscytu. Ismod pasza oświadczył, 
że te propozycye nie są ani programem minimal- 
mym, ani maksymalnym, lecz są tylko wyrazem 
tego, co Turcy uważają za konieczne i za swoje 
prawe, 

WNIOSEK O DOPUSZCZENIE ROSYI 

Wiedeń (AW). „Neue Freie Presse" donosi Z 
Lozanny: Delegat rosyjski Worowskij przedlo.- 
żył koniferencyi kwestyę, od której rozwiązania 
załeżeć będą ewentualnie losy całej konferencyi. 
Przedłożył on oficyalny wniosek, aby rosyjską 
delegacyę dopuszczono do konterencyi na tych 
samych prawach, co inne mocarstwa, Miał o- 
świadczyć, że od tego załeżeć będzie ewentualny 
wapółudział Rosyi w obnadach nad ikwsstyą. cie- 
śnin. Dotychczas nie udzielono jeszcze Rosyi od- 
powiedzi, zdaje się jednak. że Rosya nie zado- 
wolni się ewentualnem powołaniem Się na regu- 
lamin obrad, wykłuczajacym współudział Rosyi 
w obradach, dotyczących innych kwelstyj, niż 
sprawa cieśnin, 


STARCIA 
Londyn (AW). Między przewodniczącym Ko- 


misyi politycznej, lordem Cunzomem, a Isme- 
dem paszą, przyszło do ostrego starcia, Kiedy 
łsmed pasza ociągał się z odpowiedzią na oświad 
czenie Venizelosa, Curzon ostro zauważył: „Je- 
żeli będzie pam każdym razem wpierw żądał no- 
wych instrukcyj z Amgory, to będziemy tu mu- 
sieli siedzieć cały rok. Albo posiadasz pan peł- 
nomocnietwo, albo nie“. 
TURCYA NIE WYRZBEKA SIE EGIPTU 

Lozanna (AW). Wielkie wrażenie wywołało 0- 
świadczenie Ismeda paszy, że Turcya jeszcze za- 
wsze uważą Egipt za część Turcyi. Ismed pasza 
oświadczył to na przyjęciu dziennikanzy profe- 
somowi uniwersytetu w Kairze, p. Asmi. 


CZICZERIN PRZYJEDZIE D0 LOZANNY 

Lozanna (AW). Dotychczasowy zastępca Rosyi 
na konferencyi, Worowiskij, oświadczył współ- 
pracownikowi „Excelsior, że w krótkim czasie 
przybędzie do Lozanny Cziczerin i Rakowski. 

ŻĄDANIA GRECYI 

Rzym (AW). „II Mondo“ donosi z Lozanny: 
Venizelos zamierza wysunąć żadlamie, aby alianci 
wynagrodziłi Grecyi szkody i straty, jakie po- 
niosła wskutek prowadzenia z ich polecenia. woj- 
ny. W zwiazku z rozpatrywaniem tej drastycz- 
niej sprawy spodziewane jest. czynioe wystąpienie 
malej emtenty, zwiaszcza wobec prawdopodobne- 
go poruszenia kwestyi Salonik i Macedonii, na 
przyłączenie których liczy Jugosławia. 
POD JAEIMI WARUNKAMI ROSYA CHCE 

POPRZEĆ TURCYE 

Londyn (PAT). Ismet pasza odbył wczoraj Z 
rosyjskim delegatem Wiorowskim  konferencyę, 
w przebiegu której delegat rosyjski zapewnił, 
że delegacya rosyjska popierać będzie na konfe- 
remcyi wiszyłstkie kwostye, dotyczące narodowej 
suwerenności Turcyi. Gdyby się jedtak ujawni- 
ło, że Turcya zmierza do celów imperyalistycz- 
nych, wówczas Rosya musiałaby sobie zastrzekiz 
pełną swobodę działania, W odpowiedzi ną to 
Ismet pasza zapewnił, że Turcya daleką jest od 
zamiaru uprawiania polityki imperyaliistycznej. 

CZEGO TURCYA ŻADA 

Lozanna (PAT). Szwajcarska agencya telegra- 
ficzną dowiaduje się o następujących szczegó- 
łach projektów tureckich w komisyi terytoryal- 
nej: 1) powrót do granic z roku 1913; 2) odda- 
nie dworca w Aldryamopolu Turcyi; 3) demilita- 
ryzacya jednej strefy nad Mamica; 4) gospodar- 
czy dostęp do morza wzdłuż Mawicy dla Bułga- 
ryi; 5) plebiscyt w Tracyi zachodniej. 


z e r 


Angielska mowa tronowa 


Londyn. (PAT) Król otworzył wczoraj parla- 
ment mową tronową, w której wylicza ustawy, 
jakie będą miały do uchwalenia obie Izby. Są to 
ustawy dotyczące konstytucyi irlandzkiej, ustawy 
dotyczące kwestyi robotniczej oraz pożyczki na 
cdbudowę Austryi. Dyskusya w Izbie gmin nad 
mową tronową rozpoczęła się w zwykły sposób, 
‘Macdonald podniósł, że ustęp mowy tronowej do- 
tyczący kwestyi bezrobotnych, jest dla partyi ro- 
botniczej niedostateczny. Mówca wzywał premie- 
ra, by uczynił jakiś krok celem złagodzenia sy- 
tuacyi wytworzonej odmową premiera przyjęcia 
delegacyi bezrobotnych. Następnie wyraził gratu- 
lacye dla Bonara Lawa i iego rządu, że wziął u- 
dział w unicestwieniu traktatu w Sevres, który to 
traktat był jedynie największym pomnikiem ludz- 
kiej głupoty i pychy. Wreszcie zapytał, jakie sta- 
nowisko zajmuje rząd wobec Rosyi i czy zamie- 
rza uzmać Rosyę za upcinomocnioną uczestniczkę 
w rokowaniach. Partya robotnicza dochodzi do 
przekonania, że za kulisami konferencyi lozańskiej 
czynna jest ukryta ręka interesów naftowych. Bo- 
nar Law odpowiedział, iż ubolewa, że w sprawie 
polityki zagranicznej nie może udzielić prawie ża- 
dnych wyjaśnień. Jeżeli jednak kto zapyta, jakie 
są cele rządu, to odpowie, że pokój może zazna- 
czyć, że są widoki utrzymania pokoju przez poro- 
zuimienie z aliantami, 


Ghea się pozbsć Lloyda George'a 


Londyn. (AW) Agencya telegraficzna „Eurapa- 
Press“ donosi, źe rząd angielski zamierzał zaniia- 
nować Lloyda Georgea posłewr w Waszyngtonie, 
co ten jednakowoż odrzucił. Flan ten gabiretu an- 
gielskiego iłumaczy się chęcią rządu pozbycia się 
niewygodnego Llyda Georgea. 
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Zawikłane stosunki w Ghinach 


Pekin, (AW) „Europa-press" donosi: Minister fi- 
ransów ustępującego gabinetu został aresztowa- 
ny. Obecne stosunki w Chinach są nadzwyczaj za- 
wikłane. Oprócz wiecznie trwających wojen do- 
mowych, znaiduje się rząd w chronicznych opre- 
syach pieniężnych. Dalszym kłopotem rządu jest 
stale przybierający na siłe bolszewizm wśród stu- 
dentów chińskich. 


Sprawy partyjne 


DO TOWARZYSZÓW POSŁÓW I 
RÓW Z LISTY N. 2 

Towarzyszów Posłów i Senatorów, wybra- 

nych z listy Nr. 2, zapraszam na posiedzenie w 

poniedziałek 27 listopada 1922 o godz. 11 rano w 
gmachu sejmowym. 

Porządek dzienny: Ukonstytuowanie się Związ- 
ku parlamentarnego. 

Przewodniczący Rady Naczelnej PPS 

Ignacy Daszyński 


SENATO- 


Przegląd gospodarczy 


OPODATKOWANIE ZAPAŁEK 


Począwszy od 18 listopada został podatek od 
zapałek tak podwyższony, iż cena sprzedażna 


opasek podatkowych na zapałki łącznie z ko- 
sztami ich sporządzenia wynosi 6.100 mk. za 
1000 sztuk. IDodatkowemu podatkowi od zapa- 


lek w wysokości po 4 mk. od 1 pudełeczka pod- 
legają zapasy przekraczające 100 pudefeczek mor- 
malnych (c zawartości nie więcej jak 60 zapa- 
lek) wzglednie przekraczające 200 książeczek (o 
zawartości nie więcej nak 25 zanałek). Kto za- 
tem w dniu 18 listopada posiadał zapas zapałek 


przekraczający powyższe ilości, obowiązany jest 


w ciągu 8 dni tj. do 25 listopada zgłosić ten za- 
pas do dodatkowego opodatkowania w uaibliż= 
szym oddziele kontroli skarbowej. 


BEZROBOCIE W REPUBLICE CZESKO- 
SŁOWACKIEJ f 
Bezrobocie w przemyśle obuwniczy: WV mi- 
nisteryum handlu w Pradze odbyła się ankieta W 
sprawie kryzysu w przemyśle obuwniczyfł: 
Skonstatowano, że z 40.000 robotników tej gate- 
zi przemysłu pracuje dotąd iedwie 6005 robotni- 
ków i to przez niepełny tydzień roboczy. 
Fabryka wagonów w Studzience zamkaułęta: 
Fabryka wagonów w Studzience zatrudniała W 
czasach normalnych 1.500 robotników. Przez diu% 
szy czas pracowało iuż tam tylko 700 robotników: 
Od 20 listopada zostanie fabryka zamknięta ži 
pełnie a pozostanie tam tylko około 100 robotni- 
ków do różnych prac podrzędnych. Robotnicy 
otrzymali urlopy na czas nicograniczony. albo- 
wiem już widoków na ząamówicnia wagonów mie- 
ma żadnych. 
FILMOWA PROPAGANDA POZYCZKI ZŁOTEJ 
Warszawa (AW) W tych dniach odbędzie 51% 
propaganda pożyczki złotej na ekranach filino 
wych. Przygotowano 10 zdięć filmowych, w kto- 
rych grają najwybitnicisi artvści scen pałskieik 
Migawki będą demonstrowane kolejno ws wszy” 
stkich miastach polskich. 


O POŁACZENIE TELEFONICZNE Z GÓRNYM 
ŚŁĄSKIEM 
Katowice (AW.) Wrocławska Izba handlowe 
zwróciła się do  miarodajnych czynników 
wznowienie ruchu telefonicznego między Nici: 
cami a polską częścią G. Śląska. 


PODWYŻKA TARYF KOLEJOWYCH 
W NIEMCZECH 
Berlin (AW). Dzienniki donoszą, że od 1 gf 
dnia br. nastąpi znaczna podwyżka taryf na koleri 
jach niemieckich. Podwyżka taryfy towarow“ 
wynosić ma 150 procent, zaś osobowej 100 pi% 
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Z sali sadowej 


Kraków, 25 listopada. 


WIELOMILIONOWE OSZUSTWA W ZAKŁA. 
DZIE MUNDUROWYM WOJSKOWYM W KRA- 
KOWIE 
(k) W ósmym dniu rozprawy w sądzie wojsko- 
Wym przeciw kap. Jaworskiemu i spólnikom ze- 
Znawał w dalszym ciągu świadek Friedman od- 
hośnie do zarzutów objętych aktem oskarżenia, 
a dotyczących dostawy sukna konfekcyi. Świa- 
ek ten zeznał, że towar nabyty u firmy Bachra 
w Bielsku sprzedał kunfukcyi na fakturę firmy 
arol iless. Na podniesiony zarzut, iż na towa- 
rze tym zbyt wiele zarobił twierdzi świadek. iż 
miał wielkie wydatki, a zarobek był minimalny, 
Drzyczem podaje, że sprzedawano w  koniekcyi 
Na polecenie min. spraw wojskowych sukno rzą- 
dowe zakupione przez rząd po 880 mk. po 15400 
mk. więcej 15 proc. kosztów, przez co zarobił 
rząd około 50 milionów. Sprawa ta była wenty- 
lowaną na zgromadzeniach oficerów tak, iż osta- 
tecznie obniżono cenę na 1340 mk. Świadek ze- 
Znaję dalej, że przekonawszy się, iż w koniekcyi 
Jest manco, podniósł cenę towaru dostarczonego 
brzęz firmę Tisch o 10 proc., a uczynił to po za- 
Wiadomicniu o tem kap. Jaworskiego, nie chcąc 
Y na manco to, które pochodziło jeszcze z czą- 
Sów podpułk. Frysia i Lachsa, podpułk. Lachs 
Sam materyalnie odpowiadał, Był zaś do tego 
Zmuszony i tą okolicznością, że nie byłby otrzy- 
Mał absolutoryum, a było to w czasie kiedy za- 
ład konfekcyjny poczęto likwidować. W dal- 
Szych zeznaniach wyjaśnia świadek sprawę bra- 
tla rozmaitych towarów w komis, oraz przyczyn 
la których to robiono. Świadek na zapytanie 
stwierdził, iż oferty przedkładał wraz z próbka- 
Mi na własne nazwisko i oferty te zatwierdzał 
ap. Jaworski, natomłast faktury przedkładał na 
Nazwiska fabrykantów, tak, iż jest zdania, że 
Dodpułk. Lachs nie mógł przypuszczać, iż Świa- 
dek jest dostawcą towarów. Po przesłuchaniu te- 
o Świadka, postawił prok. major Cięcicl wniosek 
0 dopuszczenie dowodu z aktów likwidacyjnych 
abia, z rozkazów podpułk. Lachsa, dotyczących 
Wyjazdów kap. Jaworskiego po zakupy, Z adju- 
nów podpłk. Lachsa, z majora llupperta na o- 
Oliczności jaki rezultat wydała kontrola w 1919 
u szefa departamentu VII pułkownika Litwi- 
Opa cza na stwierdzenie charakteru konfekcyi. 
rońcy adw. dr Woźniakowski i adw. dr Schön- 
Wetter zwałczali powyższe wnioski prokuratora, a 
+ szczególności wniosek dotyczący wezwania do 
Zprawy pułk. Litwinowicza, stojąc na  stano- 
Sku, iż sprawa ta zeznaniami generała Herforta 
Znajdującemi się w aktach pismami dostatecznie 

Yjaśnioną została. 
trybuna? po naradzie odmówił wnioskowi o 
opuszczenie dowodu pułk. Litwinowicza I adju- 
antów, dopuszczając natomiast resztę dowodów. 
godz. 3 popoł. została rozprawa odroczoną do 
poniedziałku, w którym to dniu rozpocznie się 
fzesluchanie podpułk. Pokornego, który przepro- 
adził lustracyę konfekcyi. . 


— 


NAPAD BANDYCKI, KTÓREGO NIE BYŁO 


Aad Wczoraj przed trybunałem sądu przysię- 
Dr t w Krakowie odbyła się druga z rzędu roz- 
kd a przeciw Franciszkowi Szczypczykowi, 
A : mai Maślance i Stanisławowi Mazurowi, 
Doper onym o zbrodnię rabunku z bronią w „ęku 
Piotra 9 na drodze w Kobierzynie na osobie 
brodni Górnisiewicza wracającego do domu. 
Szczy M bopełniono w ten sposób, że Franciszek 
laska, ciej kilkakrotnie uderzył  Górnisiewicza 
leszen © go raniąc a następnie wyrwał mu z 
ky Pół miliona marek, któremi podzielił się 
sanka i Mazurem. 
Szkodow a ŻEnia opierał się na zeznaniach po- 
ga gh anego Górnisiewicza, który pod przysię- 
Odby „erdził jeszcze na poprzedniej rozprawie 
był W dniu 14 listopada br., że napastnikiem 
r... SZe 


„<czypczyk, którego przychwyciił za rękę i 
ty. Ozna! wśród 


> 


księżycowej nocy, mimo że na- 
` Z towarzyszami zbiegł do Krakowa. 
„Winy się wypierali i twierdzili, że wra- 
dzie „„bierzyra do domu w kierunku Podgórza, 
bine. Górnisiewiez zaczepił podcirzywając o 
Znania Ge następnie polecił przyaresztować. Ze- 
dniej roz, stewicza złożone jeszcze na poprze- 
SY Szczy awie wzbudziły wątpliwości u obron- 
zayn zyka adwokata dra Klimeckiego i ten- 
. Brzegu. Kowar odroczenie rozprawy celem 

„Ma. szeregu Świadków na okoliczność, 
Drzychylił 2 nie zasluguje na wiarę. Trybu- 
e Ekiegy l się do.wniosku obrońcy dra Kii- 
Yèli oskan tartego przez obrońców dwóch in- 
‘eba ; „YCH dra Rosenzweiga oraz dra Go- 
=  FEDrawę odroczył celem zawezwania 


„NA PRZOD” 


tychże świadków. 

Na wczerajszej rozprawie wyszło na jaw. że 
Górnisiewicz oddawał się pijaństwu, że zczna- 
nia jego w pewnych szczegółach są niejasne i wat 
pliwe a co najważniejsze adwokat dr Klimecki po 
przesłuchaniu Górnisiewicza wykazał na podsta- 
wie aktów, że tenże Górnisiewicz przed kilku 
tygodniami był karany sześciotygodniowym wię- 
zieniem za fałszywe zeznania złożone przed są- 
dem w innej sprawie. 

Wobec tak niespodziewanego sensacyjnego 
zwrotu Sprawa nabrała zupełnie innego oświe- 
tlenia i sędziowie przysięgli po przemówieniu 
prokuratora Schwarza oraz obrońców dra Ki- 
meckiego, dra Rosenzweiga i dra Gotlieba zaprze- 
czyli 12 głosami winę wszystkich trzech oskar- 
Żonych, poczem oskarżeni zostali  wypuszczeni 
na wolność. Trybunałowi przewodniczył radca 
Hubaczek, wotowali radca Kraus i Federowicz- 


OLBRZYMIE KRADZIEŻE KOLEJOWE 
Kradzież obuwia wartości 40 milionów mk. 
(k) Przed trybunałem orzekającym krakow- 

skiego sądu karnego, odbyła się wczoraj rozpra- 
wa przeciw wyrobnikom i włościanom powiatu 
chrzanowskiego i krzeszowickiego Franciszkowi 
Lizoniowi, Józefowi Trębaczowi, Józefowi Gwi- 
zdale, Władysławowi Zającowi, Katarzynie No- 
wakowej, Antoninie Kubiel, Józefowi  Lizoniowi, 
Szymonowi Bartosikowi, Ignacemu Gębalskiemu, 
Feliksowi Zającowi i Wiktorowi Trębaczowi o 
zrodnię kradzieży i uczestnictwa. Oskarżenie za- 
rzuca obwinionym, że w kwietniu br. na prze- 
strzeni Trzebinia—Krzeszowice jako spólnicy na- 
padli na pociąg towarowy w ruchu, włamali się 
do wozu kolejowego i skradli zeń 3 paki obuwia 
wartości. około 100.000 kor. czeskich ma szkodę 
Firmy Bat i Ska. Po dokonaniu kradzieży po- 
dzielili się łupem, część obuwia zakopali, część 
zaś rozdali lub sprzedali między swoich kre- 
wnych i znajomych, 

Główni sprawcy ujęci, przyznali się do czynu, 
wskazali miejsce ukrycia względnie przechowa- 
nia skradzionego obuwia tak, że prawie cała 
szkoda została odzyskaną. 

Podczas wczorajsze rozprawy, jedni oskarże- 
ni przyznawali się do winy inni zaś się jej wy- 
pierali, tłumacząc się, że skorzystali tylko ze 
sposobonści łatwiego i taniego nabycia obuwia. 
Trybunał przeważnie uznał winnymi oskarżonych 
zarzuconych im czynów i zasądził ich za zbro- 
dnię kradzieży względnie uczestnictwa na nastę- 
pujące kary: Fr. Lizoń skazany został na 1 rvk 
więzienia, Józef Trębacz na półtora roku, J. Gwi- 
zdała na 1 rok, Wł. Zając na 2 lata, Katarzyna 
Nowakowa na 4 miesiące, Antonina Kubiel na 1 
miesiąc, Józef Lizoń na 14 dni aresztu, Ign. Gę- 
balski na 4 miesiąca więzienia i Wiktor Trębacz 
na 14 dni aresztu. Szymon Bartosik skazany zo- 
stał na grzywnę 10.000 mk., zaś Feliks Zając zo- 
stał uwolniony. Rozprawie przewodniczył s. s. 0. 
Warzeszkiewicz, oskarżał prok. dr Hubl. bronili 
adwokaci: dr Mayer i Krzeszowic, dr Goldblatt, 
dr Tenepka i dr Lewartowski, 

FATALNE SKUTKI ROMANSU Z ANONSÓW. 

Oskarżony równocześnie w Będzinie 1 

w Krakowie, 

(k^ W dniu 21 czerwca b. r. doniosła prasa 
krakowska, że wedle relacyi policyjnej niejaka 
Helena Skowrońska skradła w sklepie Barucha 
Wolfa przy ul. Grodzkiej, w towarzystwie na” 
rzeczonego zwój jedwabiu wartości około pół 
miliona marek. Tego samego dnia zgłosiła się 
w szdzie karnym Helena Skowrońska z zażale- 
niem że zaginęły jej papiery legiiymacyjne. że 
ma uczciwego narzeczonego, i że złodziejka jed- 
wabiu arcsz owana rano lego samego dnia, uży- 
we zapewne wobec policyi jej papierów i kom- 
prom:tuje jej narzeczonego. W ten sposób wła- 
dze doszly do przekonania, że notatka umiesz- 
czna w dziennikch skrzywdziła p. Skowroń- 
ską i jej narzeczonego. Wkrótce zbadano, że pra- 
wdziwe nazw sko amatorki jedwabiu jest inne. 

Wczonaj stanęła przed. senatem II sądu okrę- 
gowego karnego w Krakowie Stanisława La- 
czyńska z Będzina, oskarżona o tę kradzież, na 
której została przyłapana, Wówczas podała ona 
na rolicyi falszywe nazwisko.  Oskarżona w 
śledztreie policyjnem pizyznała się, że to ona 
była w sklep e Wolfa w towarzystwie zakocha. 
nego w niej mężczyzny z Sosnowca. który, jako 
narzeczony zaprosił ją do Krakowa na kilkogo- 
dz'mną zabawę. Bezpośrednio po przyjeździe. 
idąc z Kolei „narzeczony“ zaproponował swojej 
danie, aby weszla z nim do sklenu Wolfa odzie 
nagle ukradł bez jej przyczyn enia się sztukę je- 
dannu i znikł. Zomiast ecrić za złodziejom, pô- 
lieya pr7velevvcila tero towarzyszkę j nalesa'a 
by a:erztowana podała nazwisko spólnika, Are- 
sztowana twierdziła, że znali się tylko z listów 


z 


pisanych do siebie, na podstawie anonsu w ga- 
zetach, a dopiero krytycznego dn.a poznali się 
w Krakowie, Policya jednak nie chciała temu 
wierzyć i nalegała dalej na aresztowaną, by po- 
dała nazwisko narzeczonego Wtedy Łączyńska 
podała nazwisko Stanisława Pituły z Będzina, 
który zasiadł z nią razem na ławie oskarżonych 
pod zarzutem kradzieży jedwabiu Przesłucha- 
ni świadkowie Wolf i jego subjekci Maringer o- 
raz Litman rozpoznali Pitulę z wszelką pewno- 
ścią i podali. iż to on był w czerwcu b, r. wKra- 
kowie w sklepie Wolfa. Przesiuchany na wnio- 
sek obrony świadek Czech, kupiec z Będzina po- 
twierdził, że Pituła 20 czerwca był o tej godzinie 
w Będzinie i płacił dług. Po zeznamiach Czecha, 
Łęczyńska zdpewniła sąd, że Pituła nie był z 
nią w sklepie! Świadkowie Wolf i Littman 
wsku'ek pytań obrony po odebraniu przysięgi 
złagodzili następnie swą pewność pierwotną co 
do rozpoznania Pituły. czyniąc pewne zastrzeże- 
nie ma korzyść oskarżonego, Trybunał zasądził 
Łączyńską na 8 miesięcy, zaś Pitułę uwolnił od 
winy i kary, Trypunałowi przewodniczył s. 8. 0. 
Klimecki, Pitułę bronił adw, dr Heski, 


Proces o szpiegostwo 


PROTEST SODALISA 


W 8 wydziale karnym okręgowego sądu war- 
szawskiego, rozpoczyna się rozprawa przeciwko 
eks-porucznikowi  Mieczysławowi Skrudlikowi, 
który z dawnego legionisty, a następnie „wehr- 
machtowca* przedzierżgnął się następnie w ni- 
by żandarma, nie obiętego na stałe żadną ewi- 
dencyą wojskową. Aż wkońcu stał się, jak za- 
rzuca mu oskarżenie, „rycerzem“ przemysłu 
szpiegowskiego. 

Równoczesnie umiał zainteresować sobą 
decyę, która ujmowała się za nim. 

Prawdopodobnie ze względu na materyał Śled- 
czy, zawierający sporo drastycznych szczegó- 
łów natury „dyplomatyczno-wojskowej' rozpra- 
wa odbędzie się przy drzwiach zamkniętych. 

Narazie charakterystyczny szczegół o oskarżo- 
nym podaje warszawski „Kuryer Poranny“. 

„Dowiadujemy się, że w tych dniach oskar- 
żony Skrudlik wniósł podanie do sądu o wy- 
łączenie ze składu sądu jednego z sędziów: 
Jako Polak, aryjczyk, katolik, Sodalis-Maria- 
nus — mówi w tem podaniu Skrudlik — gę- 
rąco proszę sąd — o wyznaczenie mi sę- 
dziów tego samego wyznania co ja”. 

Rczczułająca jest ta polskość, aryjskość, soda- 
lisostwo p. Skrudlika, lękającego się, aby w kom- 
plecie sędziowskim nie zasiadł sędzia żydow- 
skiego pochodzenia, tembardziej,j gdy współoskar 
żonymi w jego procesie są: B. Gridiger, siostrze- 
niec zastępcy Cziczerina —- Fiirstenberga-Hanec- 
kiego, Mojżesz Kaufman, Jenta Frydman, Chil- 
Berek Sochaczewski itd. 

W całej kompanii figurują obok głównego eskar 
żoncgo, zdaje się, tylko dwaj nie żydzi: Miero- 
sław Filipowski i Stefan Gryń. 


en- 


Stowarzyszenia | zgromadzenia 


WALNE ZEBRANIE AKADEMICKIEJ SEKCYI 
PPS odbędzie się w sobotę 25 listopada o godz. 8 
wieczorem w czytelni robotniczej przy ul. Du- 
najewskiego 5. 

POSIEDZENIE ZARZĄDU CENTRALNEGO 

WYKONAWCZEGO ROB. DRZEWNYCH od- 
będzie się 28 bm. punktualnie o godz. 6 wieczór: 
Sprawy bardzo ważne. Wzywa się wszystkich 
członków zarządu i komisyi kontrolującej nieod- 
wołalnie. M. Kmiecik. 

ODCZYT SPÓŁDZIELCZY. W poniedziałek 27 
listopada odbędzie się w sali Domu robotniczego 
w Podgórzu, pl. Serkowskiego 13, odczyt pt.: 
„Ruch spółdzielczy zagranicą — Anglia, Niemcy, 
Belgia, Szwajcarya”. Odczyt ilustrowany obra- 
zami świetlneimi. Początek o godz. 6'30 wieczór. 
Wstęp bezpłatny. 

DO WSZYSTKICH ZARZĄDÓW  MIEJSCO- 
WYCH ZWIAZKU ZAWODOWEGO ROBO- 
TNIKÓW PRZEMYSŁU CHEMICZNEGO W 
POLSCE. Poleca się zarządom miejscowych od- 
działów, aby ze względów czysto technicznych, 
odnosili się we wszystkich sprawach, mających 
łączność z organizacyą zawodową do centralne- 
go sekretaryatu Związku zaw. robotników nrzem. 
chemicznego w Polsce, Czechowice 404, Śląsk. 
Z powyższych względów zwijamy na razie w 
Krakowie XXII. pl. Serkowskiego 11, agendy za- 
rządu głównego i przenosimy je do Czechowice, 
w lokalu za$ przy pl. Serkowskiego 11, zostanie 
wkrótce otwarty okręgowy sekretaryat. 

Za Zarząd Główny ZZRPCh w Polsce: Przewo- 


dniczący: J. Jarek. Sekretarz: A. Czuma. 


<gakład stolarski w Krakowie 
j przyjmie zaraz zdolnych 
stolarzy i uczni na mieszka- 
nie za dobrem wynagrodze- 
niem, jak również uczni in- 
troligatorskich. Zgłoszenia do 
Centralnego biura Nycza, ul. 
Gołębia 3, parter. 1736 


0": Inteligentna, potrze- 
bna do dwojga dzieci na 
popołudniu. Zgłoszenia ulica 
Urzędnicza 20, p. 1324 


[z'ewczynę młodszą lub 

chłopca umiejącego czy- 

tać i pisać przyjmie zaraz 

Selzer, Jasna 10, II piętro. 
1643 


praktykanta biurowego przyj- 
mie tirma Bincer, Kraków, 
Radziwiłłowska 8 b. 1835 


panna znająca buchalteryę, 
korespondencyę polsko- 
niemiecką, pisząca biegie na 
maszynie, znajdzie natych- 
miast posadę. Pierwszeństwo 
znające czynności spedycyj- 
me. Zgłoszenia pisemne pod 
„Nr. 25“ biuro reklamy „Pra- 
sa“, Karmelicka 16. 1811 


praktykonta (praktykantkę) 
przyjmie Zakład Denty- 
styczny w Krakowie. Zgłosze- 
nia pod „Horwat* do biura 


uchalter-biianststa (izr.) i ko- 
respondent z dłuższą prak- 
tyką poszukuje posady na 
pół dnia. Zgioszenia pod „Sa- 
modzielny* „Kuch“ Szczepań: 
ska 9. 1836 


rawcowa warszawska z po- 
wodu braku mie kania 
poszukuje szycia w prywa- 
tnych domach. Zgłoszenia do 
Fotoplastikonu, Vioryańska 4. 
LEJ 


bsolwent Szkoly Handlowej 

poszukuje praktyki w in 
stytucyi hundlowej lub prze- 
mysłowej. Łaskawe zgłosze- 
nia pod „Chętay* do biura 
ogłoszeń „Promień“, Kraków, 
Rynek 30. 1189 


poszukuję posady, mam prak- 

tykę dwałelnią, biurową. 
Zgłoszenia pod „Buchałterka" 
do biura, Sienna 12. 1833 
Raszyna krawiecka, orygio. 
38 Singera, maszyna krawie- 
cka czólenkowa, maszyna 
szewska czólenkowa, okazyj- 
nie do sprzedania. Paulińska 
20/4 oficyna. 1838 


A sztuczne nowe, używa- 
ue nawet połamane, złoto, 
platynę, kupuje specyalista 
po najwyższych cenach bo 
w prywatnem mieszkaniu. 
Za ząb płaci od 1000—3000 
Miep. A. Ryt, ulica Felicyanek 
11 (Kąt). Zamiejscowi mogą 
przesyłać pocztą. 1834 


Sa masarski, duży z wy- 

stawą oraz pracownia lub 

bez pracowni zaraz do sprze- 

dania. Kraków. Karmelicka 70. 
1830 


putro męskie, żakietowy gar- 
nitur, frak, zarzutka, ma- 
rynarka, peleryna, kapelusze, 
szpada, obuwie do sprzeda- 
nia. Lubomirskiego 51, 1. p. 
od 11—2. 1750 


aszyny do pisania prawie 
il nowe, Remigton Nr. 10, 
Oliver Titania, Continental, 
Underwood i jedna duża ka- 
sa kontrolna do sprzedania 
„Neptun“, Kraków, ul. Szcze- 
pańska 7, 1823 


ĄPW alarmujące przeciw 
zaczadzeniu gazem i po- 
żarowi. Wiadomość: „leja 
Słowackiego 17, II piętro na 
lewo. 1827 


AA E poszukuje po- 
koju z utrzymaniem lub, 


bəz, cena ohojętna. Zglosze- | 
| 
j 


nia piśmienne sub „Ananke“ | 

1541 
ges. do oduadlia zaraz za SWO- 
« je niemowlę (chłopiec) kat. 
z nieligentniejszych rodziców 
zgłoszenia pod „Dyadem* do 


nu—o-—„_ LLL, oni 


biura „Prasa“, karmelicka 16. 
1821 

peme miesięczny chłopczyk | 

co oddania za swoje. Win- 

ie: u alaryi Kwiek, ul. | 

cza Nr. 29. 1842! 


Gpólnika poszukuje z kapi- 
tałem 1,000.000 Mkp. na 
wykończenie warsztatu Ślu- 
sarskiego w Krakowią. Wia- 
domość: Adolt Guzik, maj- 
ster ślusarski w Krzeszowi- 
cach. 1740 


jjezisie 2 miliony mk. poży- 
czki za odstąpienie 1—2 
pokoi z kuchnią z komfor- 


tem. Zgłoszenia pod „Korzy- | 


stne“ do „Prasy“, Karmeli- 
cka 16. 


gohione dokumenta wojsko- 
we na nazwisko Ziębiński 
Władysław, wystawione 8 p. 
ułanów, Kraków, unieważ- 
niam. 1831 


Zoublong kartę zwolnienia 
na nazwisko Paweł Kuta 
wystawioną w Krakowie, u- 
nieważniam. 1840 


gaubiong tymczasową kartę 
demobilizacyjną ma na- 
uwisko Aron Mojżesz, Grün- 
baum z Tarnobrzega ur. r. 
1887, wystawioną przez PKU. 
Będzin, unieważniam. 1837 


(jejeważniam książeczkę woj- 
skową zwolnienia Mozes 
Leib Posner wystawioną przez 
szpital okręgowy, Kraków. 
1828 
SS eratzłone tymczasowe za- 
świadczenie demobilizac. 
wystawione 26/X1 1921 przez 
54 pp. kresowy w Tarnopolu, 
na nazwisko plutonowy Trę- 
bacz Franciszek ur. 21/11 
1899 w Dulony ad Chrza- 


nów, unieważnia się. 1839 | 


gsoną kartę zwolnienia na , 
nazwisko Kngeniusz Pie- | 


kło wystawione w Bochni, 
uniewaźniam. 1816 


panek Józəf, Cikowice pow. 
Bochnia zgubił dokumen- 
ta wojskowe, świadectwo mo- 
ralności i przynależności, któ- 
re unieważnia się. 1753 
pjeeważniam wojskową kar- 
tẹ zwolnienia na nazwi- 
sko Lech Władysław, gmina 
Książnice, wystawioną przez 
komisyę Ubezpieczeń w Kra- 
kowie. 1758 


[j'zielem lekcyi retuszu. — 
Pianino do przegrywania. 


e a e z 
BIELIZNA! a. Brand 


Kraków Starowiślna L. 6 
zawiadamia uprzejmie P. T. Publi- 
czność, iź po dłuższej przerwie uru- 

chowmiła ponownie 1830 


=== fiat === 
najwykwintniejszej bielizny 


Ceny nadzwyczaj niskie. 


Baczność 1832 


pp. nauczyciele, kierownicy 
Kółek, szynkarze wiejscy i 
wogóle świetlejsi ludzie w 
Małopolsce i Kongresówce. 
Nadeślijcie swoje adresy do 
F. Steinke | S-ka, Margonin, Wial- 
kon., skąd otrzymacie projekt 
pobocznego zajęcia które przy- 
nosi setki tysięcy dochodu bez 
żadnego wkładu pieniędzy. 


a YO AA PETA PAY 


kilka tysięcy par; 


obuwia na-składzie 


ceny bardzo przystępne. 


GIZELA BRAND 


Kraków, Starowiślna L. 6. ` 


BAG" 


ję przyjsaujemy z powrotem i 
| Za nasze gotowe ubiory olrzymujemy tysiące podziękowań! 


Redaktor niguslny: Kumi Hatphita, 


Nakładem Ludowej Snólki Wydawniczej „Naprzśd” w Krakowie. 


zwyżkowej i 


Uwadze wszystkich czytelników „Naprzodu”. 


Polecamy Kurtki ma wacie, tak zwane „myśliwskie“ z bardzo moc- 
nego materyału we wszystkich kolorach, solidnie wykończone na pierw- 
szorzędnej wacie. Cena gat. A. Mk 31.500, gat. wyższy B. Mk 39.800. 

Kurtki le polecaray wszystkim cheącym być ciepło i elegancko ubra- 
nym, jednocześnie mogą mieć wielką oszczędność, gdyż takowe w zupeł- 
ności zamieniają obecnie drogie futra i zimowe palta. Na prowinczę wya 
syłamy pocztą nawet bez zadatzu (płaci się przy odbiorze). Za opakowa- 
nie i przesyłkę dolicza się do każdej sztuki 1500 Mk. 

Zamówienia prosimy nadsyłać do 


Warszawskiej Spółki Manutakturowej 
Warszawa, Jasna 18—29, tei. 243-89. 


UWAGA: Towar wysylamy na naszą odpowiedzialność, jeżeli się nie spodoba § 


fir 274. 
WOW W Wy WY WSY YWSE W 


Buchaltera samodzielnego 


„NKABRZÓD" 


PLENS DRIEN STRUG $. A. È 


ZAKOPANE—GRUDZIĄDZ 


za znajomością języka niemieckiego 
poszukuje 1826 


„Ausira Daimler” S. A. Kraków, Gerirudy 2. 
WA A KA CA AA AWADACA  ATACA_4Ą 


zawiadamia P. T. Akcyonaryuszy, że począw- 
||] szy od 27 listopada 1922 r. wypłacać będzie 
| 
| 
ji 
| 
| 


dywidendę za pierwszy okres administracyjny 
t ij. od założenia do Í stycznia 1922 r. w wy- 
sokości 


300 mkp. od akcyl. 


Kupon płatny jest w Ziemskim Banku Kre- 

S dytowym w Krakowie, Floryańska 32, w Cen- 

trali banku we Lwowie oraz we wszystkich 

oddziałach. 
1844 
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PRZEMYSŁ DRZEWNY STRUG S. A. O połowę taniej od dzisiej: 


szych cen rynkowych. 


Posiadamy większe zapasy tows 
1% rów zakupionych dawniej, odda 
jemy po cenie własnego kosztu. 
Radzimy skorzystać z okazji, do" 
póki zapasy się nie wyczerpią. 

Prosimy zachować nasze ogło” 
szenie dla porównania naszych | 
cen z cenami firm również ogł?” 
szających się, dla przekonania S% 
że są one znacznie tańsze od it 
nych. 


Koszule męskie 


gotowe dzienne letnie z dobrego zefiru, modne de" 
senie z mankietami i kołnierzykami cena za 
sztukę 


..........|.|.|. . 9 A © 


z francuskiego 


..........|.. e. 


pikowe białe do fraka „ „ . » . 


Gotowa koszule nocne z dobrego materjału 3 ń gov 


Ń 

cj i najlepszego gatunku s s e. s « a « «5 
Wszędzie Kalesony blałe z pała I | materjału 

e A 3 „ najlepszego gatunku . s... a 
; da nalwtię 6 $ „ elegancko wykończone „. ..,  9W 

HURTOWNIE: kaszule damskie wiedeńskie z haftami 
K. MIKLASZEWSKI, KRAKÓW, i wstawkami 

PLAS DOMINIKAŃSKI. „Ajda* za sztukę + » o ole a a s e0- 


ŁESERKIEWICZ I SKA, 
PLAG SZCZEPAŃSKI Nr. 2 


„Barbara“ za sztukę « « » « sasso 
„Szwajcarskie* batystowe z koronkami 
ra wyższego gatunku ...., 
„Spódniczki* (halki) batystowe z koronkami 
Reformy damskie białe, czarne, kolorowe , e 
od 
1.200 


e... . 
RF: 

E 

2 

= 


Pończochy damskie cienkie, kolorowe, 
- CZERNEJ RSS 0 au RAA 
WYJĄTKOWA OKAZYA: Skarpotki nadzwyczaj trwałe, czarne, ko- 


PALTA JESIONKI z bardzo mocnego Jorowe « » « « © a © © 6 e 6 6 » © 1.200 
Obrusy białe, w desenie duże na 6 osób 11.000 
1.800 


2.800 
9.000 


« materyału, solidnie wykończone po 40.000 
Mk, w lepszym gatunku po Mk 47.000, 
wykwintne Mk 70.000. 
Wysyłamy pocztą za pobraniem, opa- 
kowanie i porto na rachunek kupującego, 
Adres: Przedstawicia! Józef Jakubowicz 
Warszawa, Sienna 27 — 3 (dom własny). 


Przy zamówieniach podać wzrost. O ile się 
towar nie podoba, przyjmujemy z powrotem. Bez ryzyka. 
1550 


Ręczniki waflowe trwałe w praniu . . 
gładkie + « « « « » » » + s + 3 + + 
Prześcieradła (rozm. 2 mtr.) szerokość 
naturalna wyższego gatunku „ , „ 
Kapy na łóżka, pikowe, kolorowe ładne 
desenie  » » « « a © 0 6 6 6 6 s e 12.000 
Kołdry watowa kryte satyną, na białej 
wełnianej wacie największych rozm. 
w lepszym gatunku , .e».o ooo o 45.000 
Kołdry pluszowa czysto wełniane dese- 
niowe, puszyste i ciepłe, . e « „ „ 20.000 
Chustki najmodniejsze kraty różne dese- 
nie, wyższego gatunku . . e» « « 7.000 
większego rozmiaru wełniane. „ „ 13.000 
wełniane w najlepszym gatunku . „ 20.000 
Chustki wełniane zimowe, duże puszyste 
w śliczne desenie a e « « « e o « „ 25.000 
Chusteczki damskie, batystowe, białe, 
Kolor. za tuzin. a « © a «a « s © s a (e 
Chusteczki męskie szwajcarsk. weby „ » 
Płótno białe za metr, e s s o» ooo 
Sztuczki po 17 metr.. o « eaaa 
Fianaie francuskie we wszystkich kolor. 
Madepolsmy białe pełnej szerokości , . 
Zafiry zagraniczne na koszule. „., » 
Surówka (netkal) biała i kremowa . . 
Dymka biała na kalesony » » « « s s » 
Cajgl różne e mess e sa o ae e 
Na wsypy i poszwy w różnych kolorach 
Koszulki irykot. męskie lub damskie , . 
Kalesony trykot. męskie lub damskie . 
Garnitur trykot. męski , . . „ . « » 
Pluszs angielskie czarne, bardzo trwałe 


Mnóstwo podziękowań. 


di R W ua am wani 


Buchalterką rutynowaną 


piszącą biegie na maszynie ze znajomością stenografii 
przyjmie zaraz Polska Spółka Węglowa z ogr. odp. Kraków, 
ul. Grodzka 51. Zgłoszenia z ofertami między 5—6 popoł. 


gone 
[BUCHALTER BILANSISTA || 


o wysokich kwalifikacyach zawodowych, z długole- 
tnią praktyką, otrzyma stanowisko jako kierownik 
| samodzielny buchałteryi i kasowości w bardzo po- 
i ważnej instytucyi przemysłowej w Krakowie. Re- 
| flektuje się jedynie na siły o dużej rutynie, inicya- 
f tywie i zdolnościach organizatorskich. Oferty wraz 
i 
t 
M 
i 
i 
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z curriculum vitae pod „PRZYSZŁOŚĆ ZAPEWNIONA" 


Bo biura ogłoszeń „Pragą Kraków, Karmelicka 16. 


wieczne, bardzo efektowne, szer. 130 45. 

cm. Na płaszcz potrzeba 3 metry . 37.000 jo 
BEZ RYZYKA|I Jeśli się coś nie spodoba, to P75 5jač 
jemy z powrotem i zwracamy natychmiast Pispa 
Zamówienia wysyłamy pocztą na naszą OdPO* pijor? 
ność za zaliczeniem (to jest płaci się PrZY + prze, 
towaru) można bez zadatku. Opakowanie i kos gresy 
syłki na rachunek zamawiającego (koszta. P pom? 
1500 Mk.). Przy zamówieniach prosimy, po 
noszonego obecnie kołnierzyka. — Prosimy © y 
zanie dokładnego adresu. Zamówienia prosa ezne50 
sować bezpośrednio do Warszawsk. Składu Fa 


„WARSZAWSKA KONKURENCJA 
am arge oer 


Wielka oszczędność ! a 


Warszawa, 
ser 
1708 Ta 3 ogobiste Pirar 
Przyjeżdżających do stolicy upraszamy © n SB 
konanie się co do naszych wyrobów 1 spioweg” m 
simy zażądać naszego ceanika uziału ubrat A wiele i 
Za naszą bieliznę otrzymujemy codzien. 
dziękowań od naszych Kliento rż ig i 
Kooperatywom, Kółkom rolniczym. Stowrarzyś va 
| żywczym specjalne warunki. 
= nz t 
Redaktor odpowiedzialny: Stefan ©? (tok 13 
Czeionkami Drukarni Łotlowej w Krakowie Dunajewskiego 5 


zwracamy pieniądze. 


pozory zee 


